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40 rocznica odzyskania przoz Polsko niezawisłości państwowej

Cena 1 zł 
Wyd. A

61 rocznica Rewolucji Październikowej

Depesza z Polski 
do przywódców radzieckich

Z okazji 61 rocznicy Wielkiej Socjalistycznej Rewolucji 
Październikowej, wielkiego święta narodu radzieckiego, a za­
razem święta całej postępowej ludzkości, I sekretarz KC 
PZPR Edward Gierek, przewodniczący Rady Państwa Hen­
ryk Jabłoński i prezes Rady Ministrów Piotr Jaroszewicz 
przesłali do sekretarza generalnego KC KPZR, przewodni­
czącego Prezydium Rady Najwyższej ZSRR — Leonida Breż­
niewa i przewodniczącego Rady Ministrów ZSRR — Aleksie- 
ja Kosygina depeszę, w której — w imieniu KC PZPR. Rady 
Państwa i Rady Ministrów PRL, w imieniu narodu polskie­
go — przesyłają Komitetowi Centralnemu KPZR. Prezydium 
Rady Najwyższej i Radzie Ministrów ZSRR, wszystkim ko­
munistom radzieckim i bratniemu narodowi radzieckiemu

Uroczyste posiedzenie Sejmu PRL
Dzisiaj o godz. 16.55 Polskie Radio i Telewizja Polska w pro­

gramach I transmitować będę z Sali Kongresowej Pałacu 
Kultury i Nauki w Warszawę przebieg centralnych uroczy­
stości z okazji 61 rocznicy Wielkiej Socjalistycznej Rewolu­
cji Październikowej.

; Wczoraj odbyło się uro­
czyste posiedzenie Sejmu 
dla upamiętnienia 60 rocz­
nicy odzyskania niepodleg­
łości. Jest to rocznica bli­
ska wszystkim Polakom, 
którzy swą walką i pracą 
współtworzyli i współtwo­
rzą historię swojej ojczyz­
ny.

Sejm potwierdził waż­

Przemówienie Edwarda Gierka 
zamieszczamy na str. 3

kość tego wydarzenia, za­
manifestował jedność na­
rodu, która jest wspólną 
najwyższą wartością; jed­
ność, której trzonem jest 
sojusz PZPR z ZSL i SD, 
skupiający w ramach FJN 
wszystkich Polaków. Sejm 
złożył hołd narodowa pol­
skiemu, wszystkim którzy 
codziennym trudem budu­
ją dziś i jutro naszej ojczyz

W posiedzeniu udział 
wzięli I sekretarz KC 
PZPR — Edward Gierek, 
przewodniczący Rady Pań­
stwa — Henryk Jabłoński,

Doskonalenie terenowej 
działalności posłów

6 bm. odbyło się spotkanie 
Prezydium Sejmu z przedsta­
wicielami Wojewódzkich Ze- 
spejów Poselskich. Marszałek 
Sejmu Stanisław GucWa na- 
kteślił kierunki doskonalenia 
terenowej działalności posel­
skiej oraz oracy WZP. W 
spotkaniu uczestniczyli wice­
marszałkowie Sejmu: Halina 
Skibniewska, Piotr Stefański 
■ Andrzej Werblan oraz prze­
wodniczący Komisji Mamdato- 
wo-Regulaminowej — pos. 
Zdzisław Zandarcwski.

Podkreślając, że nasza de- 
^okracja socjalistyczną roz­
wija się na szerokiej płasz­
czyźnie FJN jako platformy 
Patriotycznego zespolenia wszy 
skich organizacji politycznych 

prezes Rady Ministrów — 
Piotr Jaroszewicz.

Na szczelnie wypełnio­
nej galerii sejmowej za­
siedli uczestnicy walk o 
niepodległość i wyzwolenie 
społeczne, a wśród nich 
weterani Rewolucji Paź­
dziernikowej, działacze ru­
chu robotniczego i ludowe­
go, powstańcy śląscy i wiel 

kopolscy, kombatanci II 
wojny światowej, żołnierze 
LWP. W loży dyplomatycz 
nej — członkowie korpusu 
dyplomatycznego. ,

Uroczyste posiedzenie otwo­
rzył marszałek Sejmu Stanis­
ław Gucwa.-

Sejm wysłuchał przemówie­
nie I sekretarza KC PZPR 
pcs. Edwarda Gierka, które 
wielokrotnie przerywane byle 
bu r zl i wy mi o k 1 a sk a mi.

Następnie zabierają kolejno 
głos posłowie z różnych środo 
wisk, poszczególnych klubów i 
kół poselskich, bezpartyjni. W 
ich wystąpieniach — historia i 
czas współczesny, refleksja 
nad narodowymi doświadcze­

i społecznych oraz wszystkich 
obywateli, marszałek Sejmu 
wskazał na szczególną wagę 
jatka przywiązuje sie u nas do 
doskonalenia treści i form 
działania FJN oraz związa­
nych z nim innych ogniw i 
instytucji demokracji socjali-S 
stycznej. Ważnym zadaniem 
jest kontrola wykonawczego 
aparatu państwowego, codzien­
na troska o to, aby jak najle­
piej realizował on zadania, ja­
kie wynikają z programu bu-| 
dowy rozwiniętego społeczeń-g 
stwa socjalistycznego. Wielkie! 
znaczenie ma dalsze doskona-S 
Jenie pracy WZP. Ich działał-1 
ność — rozumnie pomyślana I

Dokończenie na str. 2

Fot. — CAF

niami i myśl o jutrze splata­
ją się nierozerwalnie.

Pierwszy zabrał głos pos. 
Henryk Szafrański _(PZPR), 
który stwierdził, że z Polski 
obszarniczo-kapitalistycznej o 

Życzenia od L. Breżniewa
Z okazji 60 rocznicy odzyskania przez Polskę niezawisłoś­

ci państwowej sekretarz generalny KC KPZR, przewodniczą­
cy Rady Najwyższej ZSRR Leonid Breżniew przesłał do I 
sekretarza Komitetu Centralnego Polskiej Zjednoczonej Par­
tii Robotniczej — Edwarda Gierka i przewodniczącego Rady 
Państwa — Henryka Jabłońskiego depeszę, w której w imie­
niu KC KPZR, prezydium Rady Najwyższej ZSRR i całego 
narodu radzieckiego przesyła serdeczne pozdrowienia dla 
KC PZPR, Rady Państwa PRL i bratniego narodu polskiego.

W. depeszy czytamy m. in.: W latach władzy ludowej w wy­
niku gigantycznych przeobrażeń społeczno-gospodarczych 
oraz twórczego trudu ludzi pracy pod kierownictwem pol­
skich komunistów, Polska przekształciła się z zacofanego kra­
ju rolniczego w państwo o wysoko rozwiniętej gospodarce, 
przodującej nauce i kulturze. Obecnie głos Polskiej Rzeczy­
pospolitej Ludowej cieszy się autorytetem na arenie mię­
dzynarodowej.

Wkroczeniu Polski Ludowej na drogę socjalizmu towarzy­
szyło dalsze umocnienie klasowej .solidarności ludzi pracy 
oraz przyjaźni narodów ZSRR i PRL, której duszą jest bojo­
wy sojusz KPZR i PZPR. Współpraca radziecko-polska sta­
ła się ważnym czynnikiem w rozwiązywaniu różnorodnych 
zadań budowy nowego społeczeństwa w obu bratnich kra­
jach. (PAP)

ostrych konfliktach klasowych 
i narodowościowych staliśmy 
się Polską Ludową, jednonaro- 
dową, budującą socjalizm i do 
brobyt dla całego narodu.

Dokończenie na str. 2

oraz osobiście przywódcom radzieckim gorące, braterskie 
pozdrowienia i najlepsze życzenia.

Okres dzielący nas od wiekopomnego zwycięstwa Rewo­
lucji Październikowej — czytamy w depeszy — coraz bar­
dziej potwierdza jej nieprzemijające znaczenie, nie tylko dla 
narodów Związku Radzieckiego, ale i dla całej ludzkości.

Rewolucja Październikowa zapisała się na trwale również 
w dziejach narodu polskiego. Dzięki jej zwycięstwu, o któ­
re walczyło także wielu Polaków, mogła zakończyć się powo­
dzeniem długotrwała walka narodu polskiego o niepodleg­
łość, której 60-lecic odzyskania obchodzimy obecnie.

Przypominając, że historyczne zwycięstwo bohaterskiej 
Armii Radzieckiej odniesione nad hitlerowskim faszyzmem 
w II wojnie światowej oraz zrodzone w walce ze wspólnym 
wrogiem polsko-radzieckie braterstwo broni otworzyło nowy 
rozdział w życiu narodu polskiego, depesza przypomina, że 
braterska współpraca polsko-radziecka rozwija się obecnie 
szczególnie dynamicznie we wszystkich dziedzinach życia, 
wszechstronnie służąc obu narodom i umacnianiu jedności 
całej wspólnoty socjalistycznej. (PAP)

Koncert w Poznaniu
W całym kraju trwają ob­

chody 61 rocznicy Wielkiej 
Socjalistycznej Rewolucji Paź 
dziernikowej, których donio­
słym akcentem jest w tym ro­
ku 60-Iecie odzyskania przez 
Polskę niepodległości. Snując 
obywatelskie refleksje nad 
przebytą drogą, głęboko uświa 
damiamy sobie zasadnicze zna 
ozenie Wielkiego Października 
dla losów naszego narodu i 
państwa oraz fundamentalna 
role niewzruszonej przyjaźni 
polsko-radzieckiej.

Centralnym akcentem ob*ho 
dów 61 rocznicy Wielkiej So­
cjalistycznej Rewolucji Paź­
dziernikowej był w Poznaniu 
wczorajszy koncert w Sali 
Wielkiej Pałacu Kultury. Przy 
bvli nań przedstawiciele władz 
wojewódzkich, partyjnych i 
administracyjnych miasta i wo 
iewództwa. weterani ruchu ro 
botniczego, działacze Frontu 
Jedności Narodu, Towarzy­
stwa Przyjaźni Polsko-Radziec 
k;ej, wojska i młodzieży. Obe 
cnv był również minister poi 
nomocny. konsul generał nv 
ZSRR w Poznaniu — Nikołaj 
Gusjew.

Wvstępńjący w imieniu Egzef 
kuty w v Komitetu Wojewódz­
kiego PZPR w Poznaniu wije 
woda poznański — Stanisław 
Cdzaś omówił historyczne zr a 
cienie Wielkiei Socjalistycznej 
R e wol u cj i P a ź d z ie r n; k ow ej. 
Wskazał też na trwał« w eń 
współpracy pokojowej ZSRR j 
Polski.

Konsul generalny ZSRR, orze 
bazując serdeczne pozdrowie­
nia dla narodu polskiego, o- 
rr.ówił najważniejsze problemy 

międzynarodowej współpracy 
i polityki, podkreślając wiel­
ką znaczenie sojuszu bratnich 
nc rodów.

W części artystycznej przy­
gotowanej przez Pałac Kultu­
ry wystąpili: Dziewczęcy Chór 
,-Skowronki”, Zespół Pieśni i 
Tańca ..Wielkopolska’’. zespół 
„Trakia" z PłcwdiW. soliści, 
aktorzy Teatr u Nowego oraz 
Orkiestra Rozrywkowa Pałacu 
Kultury.

Dzisiaj, o godzinie 18 odbę­
dzie się na Cytadeli wielki spe­
ktakl „Światło i dźwięk”. Od- 
tworzy on przebieg walk o os 
wobodzenie Poznania w stycz­
niu i lutym 1945 roku. (jk)

Z okazji 61 rocznicy Wielkiej 
Socjalistycznej Rewolucji 
dziernikowej konsul general­
ny ZSRR w Poznaniu — Niko 
tej Gusjew z małżonką podej­
mował wczoraj gości w Sali 
Marmurowej Pałacu Kultury 
w Poznaniu.

W spotkaniu udział wzięli 
przedstawiciele kierownictw 
partyjnych i administracyj­
nych 10 województw, organiza­
cji społeczno-politycznych, świa 
ta nauki i kultury, weteranów 
ruchu robotniczego, Wojska 
Polskiego, a także przedstawi? 
c placówek konsularnych.

Uczestników -spotkania nowi 
taf Konsul Generalny ZSRR 
w Poznaniu. W imieniu władz 
o-az społeczeństwa reprezento 
wartych na spotkaniu woje- 
wód/łw oHs zabrał sekre­
tarz KW PZPR wT Poznaniu 
Bogdan Waligórski, (km)

Polska i Wielka Brytania
umacniają współpracę

rów w spotkaniu biorą udział wy 
dawcy z Kuby i Jugosławii.

Debata parlamentarna
Minister spraw zagranicz­

nych PRL — Emil Wojtaszek, 
Wzebywający z oficjalną wi- 

w W. Brytanii, spotkał 
6 brn. z brytyjskim mini- 

rinem spraw zagranicznych — 
^ayidem Owenem. Obaj mi 

dokonali wymiany 
Poglądów na szeroki wachlarz 
Problemów międzyńarodo- 
■■'Cn. Skoncentrowano się 
szczególnie na -przedyskutowa 
. problematyki odprężenia 
.bezpieczeństwa na kontynen 

nie europejskim. W toku wy 
poglądów stwierdzono, 

^e oba kraje zainteresowane 
y umacnianiu procesów od 

P^zeniowych i popierają mię 
J •-.narodowe wysiłki temu 
“ kzące. Podkreślono znacze­

nie posunięć rozbrojeniowych 
dla umacniania pokoju w Eu 
ropie i na święcie. Obaj mi 
nistrowie przedstawili poglą­
dy swoich rządów na szereg 
innych problemów międzyna­
rodowych, istotnych dla poko 
ju światowego.

Minister E. Wojtaszek spot 
kał się następnie z ministrem 
handlu — Edmundem Dellem 
i przeprowadził z nim rozmo 
wę na temat rozwoju stosun 
ków ekonomicznych między 
obu krajami. Min. Wojtaszek 
podkreślił, że Polska, przyspie 
szając tempo rozwoju gospo­
darczego, czyni wysiłki w kie 
runku poważnego zwiększenia 
wymiany handlowej z zagra­
nicą. (PAP)

Seminarium PAN
..Tendencje rozwojowe w kra­

jach Azji, Afryki i Ameryki Ła­
cińskiej” to temat rozpoczętego 
wczoraj w Warszawie trzydnio­
wego seminarium Zakładu Kra­
jów Pozaeuropejskich PAN W 
spotkaniu uczestniczy kilkudzie­
sięciu przedstawicieli różnych dy 
scypUn nauk społecznych; histo­
ryków; socjologów, ekonomistów, 
językoznawców.

Konferencja edytorów
6 bm. w Warszawie rozpoczęły 

się czterodniowe obrady V Mię­
dzynarodowej Konferencji Przed­
stawicieli Wydawnictw Artystycz­
nych z Bułgarii, Czechosłowacji, 
NRD, Polski, Rumunii. Węgier i 
ZSRR. W charakterze obserwato­

Dobiega końca debata parlamen 
tarna nad złożonym przez tym­
czasowy belgijski rząd premiera 
P. V. Boeynantsa wnioskiem w 
sprawie zmiany konstytucji. Prze 
widuje się, że jeszcze w bieżą­
cym tygodniu dokument ten zo­
stanie ’ zatwierdzony przez obie 
izby i nastąp, rozwiązanie parła 
mentu oraz rozpisanie wyborów 
najprawdopodobniej na 17 grud­
nia br.

Wspomnienia L. Breżniewa
„Mała ziemia” i „Odrodzenie” 

— to tytuły wspomnień L. Breż­
niewa — sekretarza generalnego 
KC KPZR, przewodniczącego Pre­
zydium Rady Najwyższej ZSRR, 
które ukazały się w języku pol­

skim nakładem „Książki i Wie­
dzy”.

Znów regularne linie
Po trzech latach przerwy wzno­

wiono regularny ruch pociągów 
na magistrali kolejowej, łączącej 
Zair przez Angolę z portami nad 
At’ utykiem. W niedzielę nato­
miast otwarto pierwsze regularne 
•połączenie lotnicze między stoli­
cami Zairu i Angoli.

Odroczenie Procesu
Sąd Najwyższy Pakistanu na nie 

dzielnym posiedzeniu w Rawalpin 
di odroczył proces rewizyjny b. 
premiera Z. A. Bhutto do 14 bm. 
Z. A. Bhutto, którego obalono w 
Upcu 1977 r. w wyniku wojskowe­
go zamachu stanu został skazany 
w marcu br. przez sąd w Lahore

na karę śmierci za współudział w 
morderstwie politycznym.

Libijska mediacja
Prezydent Ugandy I. Amin oś­

wiadczył, że zgodzi się by przed­
stawiciele Libii pośredniczyli w 
rozwiązaniu konfliktu między 
Ugandą a Tanzanią, pod warun­
kiem, że zaakceptuje ją także pre 
zydent Tanzanii Nyerere.

Rząd niezależnych?
Desygnowany na premiera Por­

tugalii profesor prawa, 42-letni 
C. A. M. Pin to, poinformował, iż 
zamierza powołać gabinet złożo­
ny z polityków niezależnych, nie­
mniej jednak przed ogłoszeniem 
składu nowego rządu odwoła się 
do opinii różnych partii politycz­
nych. •
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W. Bek pierwszym 
zastępcą ministra 
kultury i sztuki

Prezes Rady Ministrów na 
wniosek ministra kultury i 
sztuki powołał Wiesława Be­
ka na stanowisko podsekreta-

WYKONANIE MIĘDZYNARODOWEGO PARTU PRAW OBYWATELSKICH 
1 POLITYCZNYCH A PROJEKT USTAWY O JAKOŚCI WYROBÓW 
I USŁUG A DOSKONALENIE KADR W GOSPODARCE NARODOWEJ A 

WARUNKI PRACY W BUDOWNICTWIE

Obrady komisji sejmowych
crza stanu pierwszego za-
stępcę ministra kultury isztu- 
kL

Wiesław Bek urodził się w 1929 r. 
w Łodzi w rodzinie inteligenckiej. 
Studia wyższe ukończył w Uni­
wersytecie Łódzkim. Pracę zawo­
dową rozpoczął w .1949 r. w re­
dakcji „Głosu Robotniczego” w 
łodzi na stanowisku: reportera, 
sekretarza redakcji, a następnie 
zastępcy redaktora naczelnego.

W 19fi4 r. został powołany na 
stanowisko sekretarza Komitetu 
Wojewódzkiego PZPR w Łodzi, a 
w latach 1963—1972 pracował w Ko 
mitecie Centralnym PZPR na sta 
nowisku zastępcy kierownika i 
kierownika Wydziału Prasy.

Od 1972 r. był prezesem Wydaw­
nictwa „Książka i Wiedza”, a od 
1973 r. pierwszym zastępcą preze­
sa Robotniczej Spółdzielni Wydaw 
nicżej „Prasa — Książka — Ruch”.

Jest członkiem PZPR. (PAP)

Sejmowe komisje: Prac U- 
stawodawczych. Spraw Wew­
nętrznych i Wymiaru Sprawie 
dliwości oraz Spraw Zagra­
nicznych omawiały wczoraj 
sprawozdanie z wykonania
międzynarodowego 
praw obywatelskich i 
tycznych.

Ten ważki dokument

paktu 
podi-

wraz

Uroczyste posiedzenie

wszelkich form dyskryminacji 
rasowej, o zwalczaniu i kara­
niu zbrodni apartheidu.

Uchwalona też została, z 
inicjatywy Polski, konwencja 
ONZ o nieprzedawniemu 
zbrodni wojennych i zbrodni
przeciw ludzkości. 

Międzynarodowe pakty

Hutnicy i metalowcy 
z 86 krajów obradować 

będą w Warszawie
Największej polskiej organi­

zacji związkowej — zrzeszają­
cemu 1.3 min członków Związ­
kowi Zawodowemu Metalow­
ców — powierzona została or­
ganizacja VIII międzynarodo 
wej konferencji związków za­
wodowych metalowców i hut­
ników, która od 19 do 23 listo­
pada br. obradować będzie w 
Warszawie w salach Pałacu 
Kultury i Nauki. W konferen­
cji przewidziany jest udział po 
nad 300 delegatów z 86 krajów 
świata.

Celem VIII międzynarodo­
wej konferencji związków za­
wodowych metalowców i hut­
ników jest przedyskutowanie 
najpilniejszych zadań stoją­
cych przed ruchem zawodo­
wym w przemvśle metalo­
wym w związku ze skutkami 
pogłębiającego sie kryzysu w 
świecie kapitalistycznym i wzi° 
stem supremacji korporacji 
ponadnarodowych. (PAP)

z międzynarodowym paktem 
praw ekonomicznych, społecz­
nych i kulturalnych tworzy 
jedną z podstawowych części 
składowych współczesnego pra 
wa międzynarodowego, jaką sa 
międzynarodowe pakty praw 
człowieka. Zostały one uchwa 
lene przez ONZ 16 grudnia 
1966 r. i weszły w życie w 
1976 r. Pakty te zawierają 
podstawowe zasady w zakresie 
ochrony praw człowieka.

Dodajmy, że od początku 
istnienia ONZ prowadziła pra 
cę nad skodyfikowaniem róż-, 
nych dziedzin praw człowieka 
W 1948 r. Zgromadzenie Ogól 
re Narodów Zjednoczonych 
przyjęło powszechną deklara­
cję praw człowieka

W latach późniejszych ONZ 
uchwaliła szereg konwencji, 
m, in. w sprawie zapobiega­
nia i karania zbrodni ludobój-

praw człowieka sa najpełniej­
szym, jak dotychczas, trakta­
tem służącym międzynarodo­
wej -współpracy w tej dziedzi

Komisja Prac Ustawodaw

stwa, sprawie likwidacji

Wzrasta budżet
Pentagonu

czych rozpatrzyła rządowy , 
projekt ustawy o jakości wyro 
bów, usług, robót i obiektów 
budowlanych. W dyskusji pod 
kreślono szczególne znaczenie 
jakie ma dziś podnoszenie ja

i kości produkcji. Podejmowane 
są w tej dziedzinie wielokie­
runkowe działania, a obok eko

. nomicznych środków kształto- 
•. wania jakości istotne znacze­

nie mają również instrumenty 
prawne. Posłowie stwierdzili, 

i że właściwe ich ukształtowa- 
■ nie wymaga wszechstronnego 

przewidywania skutków soołe
; cznych jakie osiągnąć można 
, przez wprowadzenie nowych 
• rozwiązań prawnych. Środki 
■ prawne wykorzystywane są o 

becnie w dziedzinie normowa-

nia jakości. Niezbędne jest 
stworzenie bardziej skutecz­
nych instrumentów, istnieje oo 
trzeba aktu prawnego o Kom­
pleksowym charakterze.

Projekt ustawy będzie przed 
miotem dalszych prac komisji 
sejmowych.

Ocena efektywności form i 
metod doskonalenia kadr z 
wyższym wykształceniem za­
trudnionych w gospodarce na 

. rodowej była tematem obrad 
sejmowej Komisi; Nauki i Po­
stępu Technicznego,

Komisja Górnictwa, Energe­
tyki i Chemij rozpatrzyła per 
spektywy rozwoju elektrowni 
wodnych i szczytowo-pompo- 
wych do 1980 r. i w latach na 
stępnych oraz oceniła aktualną 
svtuację w energetyce zaw>io 
wej i stan jej przygotowań do 
jesienno-zimowego, szczytowe 
go okresu poboru energii ele­
ktrycznej.

Problemy ponad 1-miliono- 
wej rzeszy pracowników ou- 
dowlanych a zwłaszcza warun 
ków socjalnych oraz bezpie­
czeństwa i higieny pracy pyły 
przedmiotem obrad sejmowej 
Komisji Budownictwa i Prze­
mysłu Materiałów Budowla­
nych. (PAP)

Doskonalenie terenowej
Administracja waszyngtoń­

ska przygotowuje już, zgodnie 
x wytycznymi prezydenta, pro 
jekt budżetu państwa na 
1980 r.

Jak podała poniedziałkowa 
prasa waszyngtońska, budżet 
na rok 1980 będzie uwzględ­
niać program walki z inflacją, 
a więc ograniczy wydatki pań­
stwa o co najmniej 5 mld doi. 
Cięcia budżetowe nie będą jed 
nak dotyczyć wydatków prze­
znaczonych na cele militarne. 
Przeciwnie, przewiduje się, że 
budżet Pentagonu nadal będzie 
wzrastał i z sumy 112 mld doi. 
wydatków na 1979 r. podskoczy 
do suimy 123 mld doi. (PAP)

działalności posłów
Dokończenie ze str- l 

i sprawnie organizowana — 
może i powinna przyczyniać 
się do umacniania naszego so­
cjalistycznego państwa i jego 
więzi z obywatelami.

W czasie spotkania omówio­
no kierunki dalszego rozwoju 
WZP w realizacji ogólnonaro­
dowych zadań nakreślonych w 
uchwałach partii i popartych 
nrzez stronnictwa sojusznicze. 
Nawiązywano do wniosków 
opracowanych przez Komisje 
Mandatcwo-Reguiaminową z 
myślą o dalszym doskonaleniu 
terenowej pracy poselskiej.

Zarówno w ocenie dokona-

bieżącej kadencji; przyjęto po­
nad 30 000 interesantów), któ- 
re stwarzają możliwość indy­
widualnego kontaktu wyborcy 
i posła. Postulowano zwięk­
szenie częstotliwości dyżurów 
w gminach, i miastach oraz w 
większych zakładach pracv.

Zabierając głos w dyskusji 
pos. Z. Zanda.rowski nawiązał 
do rozwoju Polski w latać’ 
70-tych. zwracając uwagę na 
ten jego aspekt, jakim jest
zwiększający
obvwateii 
naszego

się współudział 
f unkc i on ów an i u

systemu soołeczno-

Rząd wojskowy w Iranie
Radio Teheran podało w ponie- go rządu jest położyć kres nie-

nej 
jak 
WZP

przez marszałka Sejmu
w dyskusji określono

struktury
jako istotne ogniwb 

pracy sejmowej.
ćtziałsk rano, że premier Iranu 
Dżafar Szarif — Emami złożył na 
ręce cesarza Mohammada Rezy 
Pahlawiego dymisję swego gabi­
netu. Szarif Emami stał na czele 
rządu irańskiego od 27 sierpnia br.

Wkrótce później zako-muniko- 
wano, że nowym premierem mia­
nowany został gen. Gholam Reza 
Azhari, który od 1971 r. pełni 
funkcję Szefa sztabu irańskich sił 
zbrojnych.

W przemówieniu radiowym do 
narodu wygłoszonym w poniedzia­
łek w południe cesarz Iranu Mo­
hammad Reza Pahlawi oświadczył, 
że nowy rząd gen. Azhariego ma
charakter 
sprawował 
wrócenia 
Stwierdził

tymczasowj' i będzie 
władzę do czasu przy- 
porządku w kraju, 

on, że zadaniem nowe

pokojom i aktom przemocy, które 
„zagrażają integralności i niepod­
ległości kraju”. Dodał on, że rząd 
ogólnonarodowy utworzony będzie 
później.

Cesarz wezwał kler muzułmań­
ski, który prowadzi przeciwko^ 
niemu kampanię od ubiegłego ro­
ku, aby pomógł władzom w przy 
wróceniu ładu i porządku w kra­
ju.

Nowa ekipa rządowa, w której 
skład wchodzi tylko trzech poli­
tyków cywilnych (Ministerstwo 
Spraw Zagranicznych, Przemysłu 
i Kopalń, Poczt i Telekomunika­
cji) otrzymała od cesarza Iranu 
zadanie przywrócenia ładu w kra 
ju. Agencje podkreślają, że po 
raz pierwszy od 25 lat w Iranie 
został powołany do życia rząd 
wojskowy. (PAP)

Szczególne znaczenie ma pra­
widłowe łączenie spraw miej­
scowych ze sprawami ogólno- 
państwowymi. Jak podkreśla­
no. WZP powinny rozpatry­
wać podejmowane problemy z 
punktu widzenia interesu ogól- 
nooaństwowego. a jednocześ­
nie dbać o realizację słusz­
nych wniosków obywateli.

Na pierwszy plan wysuwa 
się sprawa utrzymywania sta­
łej więzi ocsłów z wyborca­
mi. Od początku bieżącej ka­
dencji Sejmu do połowy br. 
bdbyło się ponad 15 000 spot­
kań poselskich z udziałem po­
nad 1,2 min wyborców. Spot­
kania takie przyczyniają się 
do nadania głębszej treści dia-

politycznego. Partia pobudza 
tę obywatelską aktywność, 
dąży do rozszerzania społecz­
nych konsultacji przy wypra­
cowywaniu kształtu decyzji 
projektów ustaw. Poruszając 
niektóre sprawy pracy WZP 
przewodniczący Komisji Regu- 
laminowo-Mandatowej wska­
zał na podstawowe znaczenie 
utrzymywania przez posła ści­
słej. bezpośredniej więzi z wy­
borcami. Podkreślił też wagę 
jaką ma skuteczna realizacja 
wniosków obywateli; przez

Sejmu
Dokończenie ze str. 1

Następny mówca, pos. Anto­
ni Korzycki (ZSL) oświadczył, 
że odzyskanie przez Polskę w 
1918 r. niepodległości było 
spełnieniem dążeń całych po­
koleń Polaków-patriotów, de­
mokratów, rewolucjonistów i 
miało wielkie historyczne zna 
czenie dla naszego bytu naro­
dowego. Dzięki zbudowaniu 
Polski Ludowej staliśmy się 
narodem nowoczesnym, o usta 
bilizowanym sprawiedliwym 
porządku społecznym, znaleź­
liśmy się w7 pierwszej dziesiąt­
ce najbardziej uprzemysło­
wionych krajów świata.

W dalszym ciągu uroczyste 
go posiedzenia Sejmu głos za­
brała pos. Maria Budzanow- 
ska (SD), która podkreśliła, że 
myśl polityczna zespalająca 
walkę o niepodległość z walką 
o wyzwolenie społeczne spra­
wiły, że Polska odrodziła się 
w 1944 r. jako państwo ludo­
we, w którym lud pracujący 
jest rzeczywistym gospodarzem 
kraju.

Pos. Jerzy Ziętek (PZPR) przy 
pomniał drogę, którą do Pol­
ski niepodległej kroczył lud 
Śląska i Zagłębia. W Polsce 
Ludowej, Śląsk i Zagłębie 
osiągnęły największy w swych 
dziejach awans. Ludzie pracy 
tego regionu dali w zamian so­
cjalistycznej ojczyźnie ofiarny, 
codzienny wysiłek w7 pomnaża­
niu narodowego dobra. Wię- 
zią scalającą naród w latach za 
borów, czymś co pozwoliło 
ocalić tożsamość narodową by 
ła ' mowa polska — stwierdził 
z trybuny sejmowej pos. Woj­
ciech Zukrowski (bezp). Przy­
pomniał on lata walki o za­
chowanie polszczyzny. Ukrytą 
siłę polskiej kultury rozumiał 
okupant hitlerowski, , który 
wydał jej zaciętą walkę. Mów 
ca podkreślił, że dopiero Pol­
ska Ludowa dzięki powszech­
nemu nauczaniu otwarła drogę 
do wiedzy i powszechnie udo- 
stenniła skarbiec kultury na­
rodowej.

Dzisiejsze posiedzenie Sej­
mu jest — stwierdziła pos. 
Stanisława Swiderska (PZPR) 
— wyrazem, że nasze socjali­
styczne państwo ceni wkład 
licznych pokoleń Polaków, 
wśród których tak ważna rolę 
u,7 walce o Polskę wolną i spra 
wiedliwą odgrywała klasa ro­
botnicza. W moim głębokim 
przekonaniu — podkreśliła — 
jako spadkobiercy tych wszy-

PRL |
stkich, dla których Polska U 
ła najwyższym dobrem, poWp' 
niśmy dziś mocniej zewrzeć 
szeregi w pracy i odpowie, 
dzialności wokół partii, jej 
rownictwa z I sekretarzem K77 
PZPR — Edwardem Gierkiem 
na czele, aby utrwalać nasz 
wielki dorobek i powiększać 
go na miarę naszych potrzeb 
i możliwości.

Z kolei przemawiał pos. 
nusz Zabłocki (bezp., „Znak”) 
Podkreślił, iż niepodległe pan 
stwo polskie odzyskane przed 
69 laty, zostało ocalone z 0(j. 
mętów II wojny światu, 
wej i odbudowane w nowytn 
kształcie — Polski Ludowej, 
kierowanej przez polskich 
marksistów i złączonej od 
swoich początków sojuszem j 
współpracą ze Związkiem Ra­
dzieckim. Musimy — powie­
dział — umieć w tym państwie 
dostrzec i docenić to wszy­
stko. co jest szansą dla dal­
szego rozwoju naszego narodu.

Pos. Jan Kędziora (ZSL) 
zwrócił uwagę, iż w walce o 
wyzwolenie ojczyzny dążenia 
chłopów scalały sie z walką 
robotników — rodziło się 
współdziałanie i sojusz tych 
dwóch klas społecznych. Dziś 
z duma patrzymy na osiągnię­
cia ojczyzny, a celem realizo­
wanej obecnie oolityki jest 
wydźwigniecie Polski do pozio 
mu najwyżej rozwiniętych 
krajów świata.

Na zakończenie posiedze­
nia zabrał głos marszałek Sej­
mu Stanisław Gucwa. Stwier­
dził on. że w przemówieniu I 
sekretarza KC PZPR pos. 
Edwarda Gierka zawarte zo­
stały przemyślenia i wnioski 
bliskie sercu każdego Polaka 
i mocno związane z dniem dzi 
sieiszvm naszej ojczyzny.

Nawiązując do wydarzeń, 
mijającego 60-lecia marszałek 
powiedział. że decydującym 
dokonaniem teso okresu stały 
sie narodziny Polski Ludowej 
urzeczywistnia iacei nauki,
płynące ze złożonych doświad 
czeń naszego narodu. 34-letni 
okres rozwoju Polski Ludowej 
wskazuje, że źródłem naszej 
siły jest jedność wszystkich 
Polaków skupionych wokół 
najważniejszych soraw narodu 
i państwa. Podstawa tej jed­
ności jest współdziałanie nrze 
wodn.iej siłv narodu — PZPR 
z ZSL i SD w ramach jedno­
czącego wszystkich Polaków 
Frontu Jedności Narodu.

PAP

ten pryzmat
kształtuje 
ców o i

się
bowiem nieraz 
opinia wvbor-

efektywności ogniw
władzy i administracji.

Niektóre wynikające z dy­
skusji zagadnienia oracy WZP 
omówił wicemarszałek P. Ste­
fański.

Jak poinformowano na spot-
kaniu, którego przebieg

Dyktator Nikaragui ponownie 
odrzucą żądania opozycji

logowi władzy ze społeczeń­
stwem, umożliwiają wszech­
stronne wyjaśnianie ludziom 
pracy polityki naszego pań­
stwa.

Omówiono również proble­
matykę tzw. drżurów posel­
skich (odbyło się ich 7700 w

sumował 
S. Gucwa.

marszałek
pod- 

Sejmu
Prezydium Sejmu

dąży do stopniowego zapew­
niania większej synchroniza­
cji planów pracy Sejmu i jego 
komisji z planami pracy WZP. 
a także widzi potrzebę szer- 
szego wtaczania WZP do przy­
gotowywania tematyki plenar­
nych posiedzeń Sejmu. (PAP)

W Chodzieży przekazano 
nowoczesną arterią komunikacyjną

W Chodzieży (województwo 
pilskie) otwarto wczoraj nowo 
czesną arterię komunikacyj­
ną liczącą 2,3 km obwodnicę, 
która umożliwia bezkolizyjny 
przejazd przez to miasto.

W przekazaniu nowej tra­
sy uczestniczyli członkowie 
Egzekutywy KW PZPR z I 
sekretarzem KW Alfredem 
Kowalskim oraz wojewodą 
pilskim Andrzejem Śliwiń­
skim.

Nowa trasa rozwiązuj’e wszy

stkie kłopoty zmotoryzowa­
nych, a przede wszystkim 
usprawni ruch pojazdów na 
bardzo ruchliwej drodze 
T—155 z Piły do Poznania. Bo 
tychczaś przejazd przez Cho­
dzież był bardzo uciążliwy.

Liczne ekipy miejscowych za­
kładów nracv oraz społeczeństwo 
wykonały 2.3 km dwupasmowej 
arterii głównej 2 km dróż do,jaz 
dowych dwa wiadukty oraz .jed­
no przejście podziemne. Zbudowa­
no również parking na kilkadzie­
siąt samochodów oraz rozbudo­
wano stację benzynową, (wis)

Dyktator Nikaragui, Ana- 
stasio Somoza raz jeszcze od­
rzucił żądania opozycji i tym 
samym potwierdził, że rokowa 
ria w sprawie rozwiązania 
kryzysu nikaraguańskiego pro 
wadzone za pośrednictwem me 
d.atorów Organizacji Państw 
Amerykańskich (OPA) ponio­
sły fiasko.

Gen. Somoza przemawiał na 
wiecu zorganizowanym przez 
reżim w Juigalnie — mieście, 
położonym w odległości 80 km 
na południowy wschód od Ma 
nagui. Stwierdził on, że nie 
ziezygnuje ze stanowiska sze­
fa państwa przed zakończe­
niem „swej kadencji”, czyli w 
1981 r.. a z opozycja może pro 
wadzić rozmowy na temat no 
wego prawa wyborczego, któ­

re „będzie korzystne dla wszy 
stkich”.

W czasie trwających od mie 
siąca rokowań za pośredni­
ctwem mediatorów OPA, sze­
roki front opozycyjny orzed- 
stawił trzypunktowe propozy­
cje, w których domagał sie 
niezwłocznego ustąpienia potę­
pianego przez cały naród So- 
mozy. opuszczenia przez nie­
go kraju, powołania rządu de 
mokratycznego oraz zaprzesta­
nia represji w Nikaragui. Z 
szerokiego frontu opozycyjne­
go wystąpiły tzw. grupa dwu­
nastu oraz największa centra 
la związkowa — Nikaraguań- 
ska Centrala Robotnicza 

.stwierdzając, że niemożliwe 
iest jakiekolwiek’ norożumie- 
nie z Somozą. (PAP)

W Bagdadzie opublikowano ob 
szerny dokument końcowy, pod­
sumowujący czterodniowe obrady 
„szczytu” arabskiego, który za­
kończył się tam w niedzielę w 
nocv (5 bm.). W dokumencie pod 
kreślą się, że tematem kenferen 
cji była obecna sytuacja w świe 
cie arabskim oraz zagrożenie na 
rodu arabskiego w wyniku wodni 
sania przez rząd Ogiński tzw. po 
rozumień z Camp David.

W celu zapewnienia jedności, 
solidarności oraz obrony zasad 
znajdujących się u podstaw dzia 
łania narodu arabskiego, zebrani 
na konferencji nodkreślili, iż los 
narodu nalestvńsk;ego iest niero 
Trwalnie związany z losami na 
rodu arabskiego. zaś wszystkie 

ale arabskie zobowiązane są no 
nierać zarówno materialnie, jak 
‘cź moralnie walkę palestyńska. 
'Unika o przvwrócenie praw paro 
i owi palestyńskiemu i odzyska­
nie okupowarwch ziem arabskich 
stanowi wspólną odpowiedział-

Sankcje wobec Egiptu

Trzy rezolucje uchwalono
na konferencji w Bagdadzie

ność wszystkich państw arab­
skich. W dokumencie wskazuje 
się. że sprawiedliwy pokój na 
Bliskim Wschodzie może opierać 
się tylko na całkowitym wycofa­
niu się Izraelczyków ze wszyst­
kich okupowanych z’ćm arab- 
sikich. w tym również arabskiej 
Jerozolimy oraz ustanowieniu nie 
podległego państwa palestyńskie­
go na ziemi palestyńskiej.

Agencja France Presse powołu 
iąc sie na dobrze poinformowane 
koła w Bagdadzie, pisze, że w

czasie „szczytu” uchwalono trzy 
rezolucje, które zostaną opubli­
kowane i wcielone w życie, jeśli 
dojdzie do podpisania egipsko- 
izraelskiego separatystycznego 
traktatu pokojowego.

Rezolucje przewidują natychmią 
stowe wvkluczenie Egintu z Ligi 
Arabskiej, przeniesienie siedzi­
by tej organizacji z Kairu do in 
nej stolicy arabskiej oraz wpro­
wadzenie bojkotu firm eginskich, 
które rozpoczęłyby handel z
Izraelem. (PAP)

Poznańskie Biuro Prognoz In­
stytutu Meteorologii i Gospodar­
ki Wodnej przewiduje na dziś 
w Wielkopolsce: .zachmurzenie 
duże, okresami opady mżawki, 
mgły.

Temperatura minimalna 7 stop 
ni, maksymalna 9 stopni. Wiatry 
słabe.

Wczoraj o godz. 19 zanotowa­
ne następujące temperatury: 
w Poznaniu 8 stopni, w Kaliszu 
7 stonn:. w Koninie * stopni. * 
I eszni° 8 s'noni. w Pile 9 stopni! 
ciśnienie 767 mm.

Dzisteiszy serwis informacyjny 
opracował Andrzej' Piechocki.
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J^SateS^słowie

RODACY!

ica, dla której upa- 
zebraliśmy się 

f^wieci szczególnym bla- 
długiej i chlubnej hi 

S naszego narodu, niesie 
Sba treści ideowe i morał 

ze wóre najżywiej poruszają 
Piskie serca i umysły.

Sześćdziesiąt lat temu, p« 
4łudei P°nad nie‘d ni? narodowej. Polska odzy­
skała niepodległość Rozdarte 

końcu XVIII wieku przez 
^borców ziemie polskie zno- 
Zu złączyły sie W jeden or­
ganizm państwowy.

Wiele wydarzeń o fundament 
talnym znaczeniu dla naszego 
bvtu państwowego i narodowe 
eo zapisało sie pamiętnej je- 
^eni 1918 r- na kartach hi­
storii ,od przejmowania wła- 

w Małopolsce. poprzez Re 
publikę Tarnobrzeską, Rady 
Delegatów Robotniczych w 
Lublinie. Zagłębiu i w in­
nych ośrodkach przemysło­
wych, poprzez rozbrajanie 
wojsk niemieckich i likwida­
cję władz okupacyjnych w 
Warszawie w dniach 9 — 11 li 
stopada, aż do Powstania Wiel 
Topolskiego w grudniu. W 
tym ciągu wydarzeń nierzwy- 
klę ważnym ogniwem stało się 
utworzenie w Lublinie w no- 
cv z 6 na 7 listopada 1918 roku 
tymczasowego rządu ludowe­
go Republiki Polskiej. Był to 
pierwszy niezależny od władz 
zaborczych rząd Polski. Była 
to jednocześnie doniosła decy 
zja ustrojowa — Polska, która 
opadła jako monarchia, podnio 
sla się jako republika.

Ponowne pojawienie się pań 
siwa polskiego na mapie poli­
tycznej Europy i w życiu mię­
dzynarodowym stało się fak­
tem, którego wagi nie sposób 
przecenić. Było to spełnienie 
półtorawiekowych dążeń Po­
laków do niepodległości, wy­
rażających się w nieugiętej po 
stawie i bohaterskiej walce.

O odzyskaniu niepodległości 
zadecydowała wola narodu 
polskiego, upatrującego w wal 
ce wyzwoleńczej najwyższy 
nakaz moralny. Manifestacją 
tej woli było Powstanie Koś­
ciuszkowskie wraz z Insurek­
cją Warszawską, Powstanie Li 
stopadowe i Styczniowe, Pow­
stanie Krakowskie i Wiosna 
Ludów, rewolucja 1905 roku, 
a także ofiara krwi .polskiej 
składana wszędzie tam, gdziie 
toczyła się walka o wolność 
narodową i społeczną. Dewiza 
naszych ojców „Za Waszą 
Wolność i Naszą” rozsławiły 
imię Polski w świecie* zwią­
zała je z ogólnoludzkim nur-

Postępu dziejowego, za­
skarbiła dla sprawy polskiej 
Poparcie sił demokratycznych 
i rewolucyjnych ówczesnej Eu ropy,

W okresie zaborów rozwinął 
?ię. Proces upowszechniania 
świadomości narodowej wśród 
wszystkich warstw społeczeń- 
s wa. Py| to proces o decydu- 
jącym znaczeniu dla przyszło- 
j1 narodu. Sorawa niepodile- 

s««ci przestała być jedynie 
ST>rawą części szlachty i mie-

Wzięła ją w swe 
rę^e rosnąca w siłę klasa ro- 

nicza, dzidki ruchowi ludo- 
®mu dotarła ona szeroko do 
aratwy chłopskiej, .jej żarli- 

wym rzecznikiem stała się in- 
Jgencja. W dziele budowa- 

. r. r^Pcwszechniania świado 
ości narodowej doniosła i 

J^astąroioną roIę spełniła kul 
/ nąu‘ka polska — dzieła 

o- •■^wicza i Słowackiego, 
i Żeromskiego, 

M^ki i Grottgera, Chonina i 
muszki, dorobek myśl; Sta 

i J Lelewela, Śniadeckich 
Lindego oraz wielu innych 

^nvch i twórców.
znaczenie miały 

7 >udowaniu polskiej 
Drz&mysłu i rze-s 

^i " a- handlu i spółdzielczo- 
'Praw polskiego 

inek9 do Z]0m’- Nieprzemija- 
d7i , S3' zas^u'^i nauczycieli i 
]p"łacz\ oświatowych w pie- 
•wowaniu mowy ojczystej i 

ewierdu patriotvzmu. Wiel­
ko, wkład do sorawv naro- 
dii 151 wniosłv szerokie kręgi 

■PT^ństwa polskiego. Mj- 
?r? .Z1^acych ziemię polską 
Sk ”,c. i kordonów, mimo uci- 

1 wynaradawiania naród 
j .z wytrwale strzegł swojego 
Ich Zlcfwa kulturalnego, swo- 
„ obyczajów i tradycji.

wiekowe poczucie 
wiał natV’ tworzył idee i oży- 
n dążenia społeczne dowo- 
v,ACe ^dolncści Polaków’ do 

'i^wy własnego życia pań- 
’ wowego.

Doświadczenia historii do­
wiodły jednak niezbicie, że 
sama tylko wola Polaków, na­
wet wsparta bohaterstwem 
najwyższego rzędu, nie była w 
stanie zapewnić sprawie pol­
skiej zwycięstwa. Warunkiem 
niezbędnym było powstanie 
sprzyjającego układu sił na are­
nie międzynarodowej. Pod ko­
niec I wojny światowej układ 
taki powstał przede wszyst­
kim dzięki zwycięstwu rosyj­
skich robotników i chłopów 
nad wspólnym ciemiężcą — 
caratem. Rewolucją Paździer­
nikowa i tw’orząca historię 
wielka myśl Lenina, intema- 
cjonalistyczna polityką Rosji 
radzieckiej głoszącej i realizu­
jącej prawo narodów do sa­
mostanowienia, otwarły urzed 
Polską drogę ku niepodległo­
ści. Rząd Lenina pierwszy 
uznał bez zastrzeżeń prawo na­
rodu polskiego do samostano­
wienia o sobie, przekreślił za­
borcze traktaty, i

Tylko w warunkach stwo­
rzonych przez zwycięstwo re­
wolucji socjalistycznej w Ro­
sji i klęskę wojenną mocarstw 
centralnych, sprzężoną z nara­
stającą w Niemczech i w mo­
narchii habsburskiej falą re­
wolucyjną, mógł przynieść 
owoce patriotyzm wszystkich 
poczynań i walk niepodległo­
ściowych, mogły urzecz^wist- 
nić się wyzwoleńcze dążenia 
naszego narodu.

Oddajemy dziś cześć żełnier- 
skiemu męstwu i ofierze krwi, 
złożonej w5* walce o wolność 
ojczyzny. Wdzięczną pamięcią 
otaczamy tych, którzy organi­
zowali polską administrację, 
zakładali polskie szkoły i wyż­
sze uczelnie. Uczucia serdecz­
ne kierujemy ku radom dele­
gatów robotniczych, które 
przewodziły ludowi pracujące­
mu w walce o wolność i o jej 
postępową społeczna treść. Z 
szacunkiem wspominamy twór­
ców postępowego ustawodaw­
stwa, szlachetnych myślicieli, 
którzy rysowali wizję Polski 
wolnej i sprawiedliwej, ojczyz­
ny wszystkich Polaków. Pol­
ski szklanych domów i świa­
tłych ludzi!

Trwała; i nieprzemijająca jest 
zasługa wszystkich, którzy 
wytyczali dragi rozwoju no­
wej państwowości ku Bałty­
kowi, ku odwiecznie polskim 
ziemiom przez stulecia germa- 
nizowanym. Ludu Wielko­
polski, którego zryw powstań­
czy przesądził o przynależno­
ści ziem nad Wartą i Notecią, 
mieszkańców Warmii i Mazur, 
mas ludowych Śląska, które 
trzykrotnie z bronią w ręku 
podejmowały walkę o powrót 
Ziemi Śląskiej do macierzy.

Ze czcią wspominamy wielo­
tysięczne rzesze Polaków — 
uczestników Rewolucji Paź­
dziernikowej, którzy walcząc 
ramię w ramię z ludem Rosji 
o obalenie caratu i stając męż­
nie do obrony młodej władzy 
radzieckiej, współtworzyli wa­
runki odrodzenia ojczyzny.

OBYWATELE POSŁOWIE!

Niepodległość wyzwoliła o- 
gromne zasoby patriotyzmu, 
zapału, wiary i nadziel była 
szansą zbudowania mocnych 
fundamentów narodowego by- 
tu. Z żalem mówimy dzisiaj, 
po latach, że w większości 
szansa ta nie została należycie 
wykorzystana w międzywojen 
cym dwudziestoleciu.

Ustrój społeczny, struktura 
narodowościowa i kształt tery 
tonalny, w jakich uformowa­
ło się po roku 1918 państwo 
polskie, nie sprzyjały przezwy 
ciężaniu historycznych opóź­
nień, zacofania i słabości, ani 
też uzyskaniu ustabilizowanej 
pozycji międzynarodowej. Sy­
tuację pogarszała polityka 
kół rźądzących. zwłaszcza w 
tzw. okresie pomajowym, an­
tydemokratyczna na wew­
nątrz i antyradziecka na zew­
nątrz. szukająca oparcia, w 
iluzorycznych sojuszach, nie­
zdolna do należytego wykorzy 
stania możliwości rozwojo­
wych kraju ani też do zapew­
nienia narodowi i państwu po 
koju i bezpieczeństwa.

Patriotyczna jedność Polaków 
naszym największym dobrem

Sejmowe przemówienie I sekretarza KC PZPR — Edwarda Gierka

Są to prawdy niezbite, po­
twierdzone doświadczeniem i 
ugruntowane w świadomości 
naredu. Ale prawda jest i to, 
ze w tamtym okresie zostały 
zapoczątkowane, a w niektó- 
rych dziedzinach zaawansowa 
ne przemiany o istotnym zna­
czeniu dla przyszłości. Rodzi­
ła się II Rzeczpospolita w wa 
runkach silnej radykalizacji 
mas, wielkiego przyboru idei 
i nadziei demokratycznych. 
Phociaż nie wywarły one de­
cydującego wpływu na polity 
kę państwa, znalazły jednakże 
wyraz w burżuazyjno-demo- 
kratycznej konstytucji i ustą- 
wodawstwie socjalnym, któ­
rych zasady — acz ograniczo 
ne i często nie realizowane — 
stworzyły punkt odniesienia 
dla walk społecznych i rozwo 
ju świadomości mas. Osiągnie 
to znaczny postęp w integracji 
dzielnic porozbiorowych, pod­
jęto wysiłki dla rozwoju nie­
których gałęzi rodzimego prze 
mysłu i zagospodarowania wy 
brzeża Bałtyku, dla rozwoju 
oświaty i kultury. Kształtowa 
ła się ogólnopolska opinia pu­
bliczna.

Doniosłe znaczenie miały 
przemiany w świadomości spo 
łecznej. Wszystkie klasy i 
warstwy społeczne, wszystkie 
ugrupowania polityczne musia 
ły określać swój punkt widzę 
nia ha politykę państwową i 
formułować w tym względzie 
swoje stanowisko. W konfron 
tacji tych stanowisk dojrzewa 
ła świadomość klasy robotni­
czej, chłopów i inteligencji, 
patriotyzm młodego pokole­
nia wzbogacał się o nowe tre­
ści i wypełniał się poczuciem 
cdowiedzialności za państwo i 
jego przyszłość.

Wybitny wkład do umacnia 
nia politycznej roli mas ludo­
wych wniósł rewolucyjny ruch 
robotniczy. Komunistyczna 
Partia Polski i lewica Polskiej 
Partii Socjalistycznej, klaso­
wa związki zawodowe, a tak­
że radykalny nurt ruchu ludo 
wego, demokratyczne koła in­
teligencji, postępowe organiza 
cje młodzieżowe, oświatowe i 
kulturalne.

Tym procesom zawdzięczać 
należy w dużej mierze to, że 
kiedy przyszła godzina próby 
najwyższej, kiedy hordy hitle­
rowskich najeźdźców uderzyły 
na Polskę, wówczas naród poi 
ski mimo głębokich klasowych 
sprzeczności i —• jak mówił 
poeta — mimo wielkiego w 
ojczyźnie „rachunku krzywd” 
dał przykład jedności i mę­
stwa, które niewiele mają so­
bie równych. Naród nasz nie 
załamał się pod ciężarem klę­
ski. Walczył bohatersko i nie­
ugięcie. Stworzył masowy 
ruch oporu w okupowanym 
kraju. Zapisał chlubne karty 
żołnierskiego męstwa na fron 
tach II wojny światowej.

W tych tragicznych, przeło­
mowych latach postawę naj­
szerszych rzesz społeczeństwa 
polskiego cechowała z jednej 
strony bezkompromisowa wola 
walki z wrogiem, a z drugiej 
powszechne choć wysoce zróż 
nicowane, przeświadczenie o 
konieczności głębokich zmian 
w strukturze i polityce przy­
szłego państwa polskiego. T^n 
stan świadomości społecznej 
stanowił punkt wyjścia dla 
analizy sytuacji. a następnie 
dla platformy programowej, 
jaką przedstawiła narodowi 
lewica polska. Stąd wyrosła 
Polska Partia Robotnicza, kem 
tynuatorka najlepszych trady­
cji polskiego ruchu robotni­
czego, orędowniczka nierozer­
walnego związania sprawy wy 
zwolęnia narodowego z wyz­
woleniem społecznym.

Głosząc i realizując ideę 
przyjaźni, braterstwa i soju­
szu ze Związkiem Radziec­
kim, organizując wspólną 
walkę z hitlerowskim wro­
giem — Polska Partia Robot­
nicza wraz z innymi siłami le 
wicy polskiej, tworzyła prze­
słanki naszego udziału w zwy­
cięstwie i w kształtowaniu po 
woj^nego ładu w Europie i 

świecie. Te same idee legły u 
podstaw utworzenia Armii 
Polskiej w ZSRR, która u bo 
ku Armii Radzieckiej na naj­
krótszym i najważniejszym z 
bitewnych szlaków niosła wol 
ność ojczyźnie.

Od półtora wieku najświat­
lejsze umysły i postępowe si­
ły polityczne ńiezniiennie gło 
siły, iż jedynie przez zespole­
nie sprawy narodowej i spo­
łecznej przez wydźwignięcie 
ludu pracującego na pozycje 
rzeczywistego włodarza oj­
czyzny Polska odrodzi się 
trwale ku niepodległości i roz 
wojowi. To demokratyczne 
przesłanie, którego źródeł szu 
kamy w kościuszkowskiej tra 
dvcji. a którego najpotężniej­
szym rzecznikiem stała się 
klasa robotnicza, zespolona 
klasowym sojuszem z chłopa­
mi i inteligencją, znalazło 
swoje ucieleśnienie w Manife­
ście Lipcowym w rodzącej 
się Polsce Ludowej.

Od tego momentu jedność 
społeczeństwa polskiego uzy­
skała nową, mocna podstawę. 
Stało się nia ludowe państwo. 
Wyrosła z walki z faszyzmem 
jedność ta nabrała nowego bla 
sku w pracy nad odbudową 
kraju, nad zagospodarowa­
niem przywróconych macierzy 
ziem północnych i zachodnich, 
nad zagwarantowaniem Polsce 
trwałego bezpieczeństwa. Pra­
ca dla ojczyzny stała się pod­
stawowym wyznacznikiem pa­
triotyzmu.

Schylmy dziś czoła przed 
tym pokoleniem Polaków, któ 
re bohatersko walczyło z nie­
mieckim najeźdźca i położyło 
w tej walce niezmierzone ofia 
ry, które podjęło trud podnie 
sienią kraju ze zgliszcz i 
ruin. Dokonania te pozostaną 
na zawsze w panteonie narodo 
wej chwały!

WYSOKI SEJMIE!

Od 35 bez mała lat wytrwa­
le, choć nie bez przeszkód i 
niepowodzeń, budujemy Pol­
skę sprawiedliwą i bezpiecz­
ną, zasobną i kulturalną. Po­
dejmując wielkie dzieło odro 
dzenia narodowego i obiera­
jąc socjalistyczną drogę roz­
woju ukształtowaliśmy po no 
wemu fundamentalne proble­
my ustrojowe i polityczne, ot­
worzyliśmy realne perspekty­
wy rozwiązania żywotnych 
problemów naszego narodu.

Jeśli uzmysłowimy sobie sy 
tuację naszego kraju jeszcze 
40 lat temu oraz ogrom póź­
niejszych zniszczeń wojen­
nych, jeśli przymierzymy to 
do naszego współczesnego po 
ziomu, do współczesnej dyna­
miki rozwojowej i skali pro­
dukcji, do obecnego miejsca w 
międzynarodowej współpracy 
gospodarczej, do obecnego sta 
nu materialnych i kultural­
nych warunków żyda, to u- 
świadomimy sobie wielkość 
skoku cywilizacyjnego, jakie­
go dokonaliśmy pracą polskich 
rąk i umysłów, praca wyzwo 
loną i zwielokrotniona w 
swych efektach dzięki socja­
lizmowi.

Po I wojnie światowej wiel­
ka rolę odegrało samo poja­
wienie sie naszego państwa na 
mapie politycznej, obecnie w 
34 lata po II wojnie świato­
wej coraz mocniej liczy się 
obecność Polski również na 
gospodarczej mapie świata. 
Rozwój przemysłu, górnictwa, 
transportu, upowszechnienie 
oświaty, postęp nauki i tech­
niki, rozkwit kultury, tworzą 
w dziejach Polski nową ja­
kość. Wysoki jest autorytet 
międzynarodowy naszego kra­
ju, a jego bezpieczeństwo no 
raz pierwszy od kilku wieków 
opiera sie na mocnych i trwa­
łych podstawach.

Mamy dziś prawo stwier­
dzić — naród nasz dobrze wy 
korzystuje szansę, jaką otwo­
rzyło przed nim wyzwolenie 
spod hitlerowskiej okupacji i 
wejście na drogę socjalistycz­
nego rozwoju.

Chlubiąc się wszystkim, co 
osiągnęliśmy w budowaniu 

siły Polski, mamy jasna świa­
domość zadań które przed 
nami stoją i potrzeb, które o- 
czekują zaspokojenia. U pro­
gu lat 70-tych opracowaliśmy 
wielki program rozwoju spo­
łeczno-gospodarczego. Twór­
czym. znojnym trudem całego 
narodu przeobrażamy kraj, 
modernizujemy gospodarkę, 
zmierzamy konsekwentnie do 
rozwiązania problemu mieszka 
niowego i tworzenia nowoczes 
nej gospodarki żvwnościowei. 
Przedsięwzięcia te mają fun­
damentalne znaczenie dla te­
raźniejszości i przyszłości na­
rodu polskiego.

Mimo wielkich osiągnięć na­
ród nasz musi wciąż jeszcze 
odrabiać skutki wiekowego za 
cofania, długotrwałego podzia­
łu i braku własnej państwo­
wości, dramatycznie pogłębio­
ne przez okupację hitlerowską 
i straty wojenne. Wynikają 
stąd poważne zadania* zwłasz­
cza w dziedzinie infrastruktu­
ry komunikacyjnej, w zagos­
podarowaniu naszych rzek, 
przede wszystkim Wisły, w 
wyrównywaniu odziedziczo­
nych różnic i równomiernym 
rozwoju wszystkich regionów 
kraju. Wynikają stąd również 
wielkie zadania w kształtowa­
niu świadomości społecznej.

Tradycyjne umiłowanie zie­
mi ojczystej musimy stale 
wzbogacać o głębokie rozumie 
nie racji państwa j przeku­
wać w powszechną gotowość 
kierowania się na co dzień je­
go prawami i interesami.

Sprawcą najważniejszą obec­
nie jest wytrwała kontynuacja 
podjętego dzieła, sprawne i 
zdecydowane doprowadzenie 
do końca programów rozwojo­
wych. Wymaga to cierpliwo­
ści i zrozumienia, konsekwen­
cji i dyscypliny, wymaga wo­
li stawienia czoła trudnościom 
i przezwyciężenia dyspropor­
cji, jakie często rodzi .postęp.

OBYWATELE POSŁOWIE!
r

W gigantycznej prący, w 
zmaganiu z trudnościami i opo 
rami, jakie towarzyszą zawsze 
wielkim ludzkim przedsięwzię 
ciom. a jednocześnie w satys­
fakcji z nowego kształtu oj­
czyzny w ciągu ostatnich 
dziesięcioleci zespalał s<ię wo­
kół wspólnych celów naród 
polski, dokonywał się proces 
kształtowania socjalistycznego 
społeczeństwa, obejmujący 
wszystkich, którym leży na 
sercu dobro Polski, bez wzglę 
du na dawne podziały społecz­
ne czy polityczne.

Z tej jedności morałno-poli- 
tycznej społeczeństwa polskie­
go, wyrastającej z najlepszych 
niepodległościowych i demo­
kratycznych tradycji, z boha­
terskiej walki z hitleryzmem, 
a okrzepłej w pracy dla Pol­
ski Ludowej zrodził się Front 
Jedności Narodu łączący wszy­
stkich patriotów.

Jedność narodu — to po­
tężna, realna siła. Trzonem jej 
.jest sojusz Polskiej Zjedno­
czonej Partii Robotniczej ze 
Zjednoczonym Stronnictwem 
Ludowym i Stronnictwem De­
mokratycznym, współdziałanie 
wszystkich środowisk społecz­
nych w pracy dla socjalistycz­
ne i ojczyzny.

Polska Rzeczpospolita Ludo 
wa jest matką wszystkich Po­
laków. Wszyscy — niezależnie 
od przynależności partyjne! 
zawodu i pochodzenia, wy­
kształcenia czy stosunku do 
religii — są jej córkami i sy­
nami, których jednaką otacza 
troską, którym da.ie Prawa i 
nakłada obowiązki. Poczucie 
patriotycznej jedności serc, 
myśli i czynu wszystkich Po­
laków jest naszym wspólnym 
i największym dobrem. Jej 
umacnianie to główmy nakaz 
płynący z doświadczeń prze­
szłości, to główny warunek po­
myślnej przyszłości naszego 
narodu.

WYSOKA IZBO!

Polska Rzeczpospolita Ludo­
wa pragnie rozwijać przyjaz­
ne stosunki ze wszystkimi na­
rodami Europy i świaita. Taką 

też politykę prowadzi. Naj­
wyższą rację państwową i naj 
wyższy narodowy nakaz 
dzimy w umacnianiu przyjaź­
ni, sojuszu i współpracy z 
bratnim Związkiem Radziec­
kim, dzięki którym Polska 
uratowała swoje istnienie, od 
niosła dziejowe zwycięstwo i 
znalazła niezawodne gwaran­
cje swego bezpieczeństwa* nie­
naruszalności swych granic i 
pokojowego rozwroju.

Doświadczenia całego sześć- 
dziesięciolecia potwierdzają 
historyczną doniosłość sojuszu 
i współpracy Polski z Krajem 
Rad dla obu naszych państw 
i dla pokoju w Europie. Bez­
cennym osiągnięciem Polski 
Ludowej' jest to, że na wszyst­
kich swych granicach ma 
przyjaciół i sojuszników, że 
swą obronność i bezpieczeń­
stwo buduje wespół ze Związ­
kiem Radzieckim i bratnimi 
krajami socjalistycznymi.

Działanie na rzecz pokojo­
wego współistnienia i pokojo­
wej współpracy stanowi nie­
wzruszoną zasadę polityki na­
szego państwa. Temu służy m. 
in. nasza propozycja przedło­
żona na forum Organizacji Na 
rodów Zjednoczonych w spra­
wie wychowania dla pokoju. 
Cieszymy się. iż idea ta spot­
kała się ze zrozumieniem jej 
znaczenia i szlachetnych in­
tencji.

Wracając pamięcią ku hi­
storycznym wydarzeniom na­
rody zadają sobie pytanie, co 
z doświadczeń przeszłości za­
bierają ze sobą w przyszłość. 
My, żyjący na rewolucyjnym 
styku dwu różnych epok hi­
storii polskiej, bierzemy ze so 
bą dla naszych wnuków, 
utrwalamy i rozwijamy, prze­
de wszystkim to, co nas okreś 
la, co czyni nas Polakami, ca 
łe nasze patriotyczne i postę­
powe dziedzictwo. Ale bierze 
my także gorzki i bolesny cię 
żar historii oraz płynące zeń 
wnioski. Kontynuacją czynni­
ków siły i postępu a przezwy­
ciężeniem źródeł słabości jest 
Polska Ludowa, jej ustrój spo­
łeczny, jej awans cywilizacyj­
ny i kulturalny, to wszystko, 
co naród osiągnął w ostatnich 
trzydziestu czterech latach.

Nade wszystko bierzemy ze 
sobą w przyszłość i pragniemy 
umacniać głębokie rozumie­
nie racji państwa, patriotycz­
ną jedność narodu, braterską 
przyjaźń z narodami socjali­
stycznymi i szlachetną solidar 
ność ze wszystkimi we współ­
czesnym świecie, komu bliska 
sprawa pokoju, wolności i 
sprawiedliwości.

Fundamentem pokojowego 
rozwoju Polski są jej nieza­
wodne sojusze i jej siła mate­
rialna i duchowa. Budować i 
pomnażać tę siłę rzetelną, 
ofiarną pracą to najwyższy 
patriotyczny obowiązek.

W tym uroczystym dniu — 
obywatele posłowie — złóżmy 
wspólnie hołd naszemu naro­
dowi, polskim robotnikom, 
rolnikom i inteligencji, kobie 
tom i młodzieży, wszystkim 
polskim rodzinom, których tru 
dem codziennym i serdeczną 
troską dźwiga się nasza ojczy 
zna. Pokłońmy się prostym, 
mądrym ludziom, którzy są 
solą tej ziemi. Służyć ich do­
bru, wyrażać ich dążenia, or­
ganizować ich wysiłki — to 
nasza najwyższa powinność!

Pozdrawiamy naszych roda 
ków na całym świecie. Uczu­
cia i wysiłki wychodźstwa poi 
skiego przyczyniły się wydat­
nie do odzyskania niepodleg­
łości przed sześćdziesięciu la­
ty i do zwycięstwa nad hit­
leryzmem. Jego obecna więź 
serdeczna z ziemią ojców sta 
nowi nasze, wspólne narodo­
we dobro.

Zwracamy się do wszystkich 
obywateli Polskiej Rzeczypos 
politej Ludowej. W 60-lecie nie 
podległości kierujemy do was 
serdeczne pozdrowienia i naj 
lepsze życzenia, a jednocześ­
nie gorący apel. Przyjdźmy na 
35-lecie Manifestu Lipcowego 
z nowym dorobkiem materiał 
nym i duchowym, z osiągnię­
ciami przynoszącymi satysfak­
cję każdej Polce i każdemu 
Polakowi. Niechaj uczucia i 
wartości, które dzień dzisiej­
szy symbolizuje, będą na co 
dzień obecne w naszym życiu, 
w naszych myślach i .czynach, 
niech pobudzają nas w pracy 
dla wspólnego dobra. Wytrwa 
le budujmy siłę naszej ojczyz 
ny i pomyślność naszego na­
rodu! I
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W 61 rocznicę Rewolucji Październikowej

Naprzeciw niepodległościowym 
ideom narodu polskiego

W wielowiekowej historii
walk narodu polskiego o 
wyzwolenie polityczne i 

społeczne Wielka Socjalistycz­
na Rewolucja Październikowa 
zajmuje miejsce szczególne. 
Jej zwycięstwo w listopadzie 
1917 roku stworzyło bowiem 
obiektywne przesłanki i real­
ną historycznie sytuację, w któ 
rej niepodległościowe idee na­
rodu polskiego mogły się wre­
szcie urzeczywistnić. Zadecy­
dowały o tym zarówno ścisła 
wsoółzależność pomiędzy zwy 
cięską rewolucja a rozpadem 
struktur politycznych zabor­
czych monarchii, które uciska 
ły Polskę, jak również zdecy­
dowane stanowisko rosyjskich 
bolszewików, dążących konsek 
wentme do praktvcznej reali­
zacji leninowskiej koncepcji o 
prawie narodów do samookre 
ślenia, w ostateczności więc 
— do samostanowienia.

Zgodnie z tym stanowis­
kiem, już 28 marca 1917 roku 
Piotrogradzka Rada Delegatów 
Robotniczych i Żołnierskich, w 
uchwalonym na wniosek bol­
szewików „Manifeście do Na­
rodu Polskiego”, podkreśliła 
prawo narodu polskiego do nie 
podległości. „Carat — czyta­
my w Manifeście — którv w 
ciągu półtora wieku dławił za­
równo naród Polski, jak i ro­
syjski, został obalony wspól- 
nymi siłami proletariatu i woj 
ska. Zawiadamiając naród poi 
ski o tym zwycięstwie wolno­
ści nad ogólnorosyjskim żan­
darmem. Piotrogradzka Rada 
Delegatów Robotniczych i Żoł 
nierskich oświadcza- że demo­
kracja w Rosji stoi na stano­
wisku uznania samookreślenia 
narodów i oznajmia, że Polska 
ma prawo do całkowitej nie­
podległości pod względem pań 
st w c w o - n a r o d ow y m' ’.

Z chwilą obalenia władzy 
burżuazji rosyjskiej, czyli tzw. 
Rządu Tymczasowego i doj­
ścia do władzy bolszewików 
sprawa niepodległości narodu 
polskiego została przesądzona. 
Bvło oczywiste, że nowa wła­
dza radziecka potwierdziła 
swym- politycznymi poczyna­
niami leninowską koncepcję 
samostanowienia. Już pierw­
sze jej wystąpienia, zakładają 
ce zaprzestanie przelewu krwi, 
zawarcie pokoju bez aneksji i 
jakichkolwiek kontrybucji, 
broniły leninowskiego prawa 
narodów do samostanowienia. 
P rzykła dem n i e r ozd ziel n oś ci 
haseł pokoju i samonkreślema 
dla narodów, był Dekret o Po 
koju.

ZA UDZIAŁ W BITWIE POD LENINO
W całym kraju trwają jeszcze imprezy związane z 35 rocznicą 

bitwy pod Lenino. Wczoraj w Klubie Wojsk Lotniczych w Pozna­
niu odbyło się spotkanie Wielkopolan byłych uczestników w tej hi­
storycznej bitwie. Srebrne medale „Za zasługi dla obronności kra­
ju” otrzymało 16 uczestników walk pod Lenino, a 24 osobom przy­
znano medale brązowe. Odznaczenia te wręczali: prezes Zarządu 
Wojewódzkiego ZRoWiD w Poznaniu — Marian Jakubowicz oraz 
szef Wojewódzkiego Sztabu Wojskowego — gen. bryg. Witold We- 
reszczyński. Wręczono również pamiątkowe medale wybite przez 
WK FJN z okazji 35-lecia ludowego Wojska Polskiego, (jk)

POZNANIACY WŚRÓD LAUREATÓW KONKURSU
Pobiegł końca ogłoszony w ubiegłym roku w związku z GO rocz­

nicą Rewolucji Październikowej konkurs Towarzystwa Przyjaźni 
Polsko-Radzieckiej i Centrum Pamiętnikarstwa Polskiego. Celem 
konkursu było uzyskanie wypowiedzi dotyczących rozmaitych kon­
taktów obywateli naszego kraju z życiem Związku Radzieckiegę. 
Na konkurs pod hasłem „Moje spotkanie z życiem Kraju Rad” na­
płynęło około 300 wypowiedzi pamiętnikarskich, których^ autorami 
są ludzie różnych zawodów, robotnicy i rolnicy, inteligencja.

Sąd konkursowy przyznał dwie równorzędne pierwsze nagrody 
(wycieczki do ZSRR) — Stefanowi Kalinowskiemu z Warszawy 
i Stefanowi Pawłacie również z warszawy.

Dwie z pięciu drugich nagród zdobyli: Barbara Szymańska i Jan 
Barciszewski z Poznania. (PIP)

W tym pierwszym akcie 
władzy radzieckiej, uchwalo­
nym 7 listopada 1917 roku 
przez I Ogólnorosyjskj Zjazd 
Delegatów Rad Robotniczych i 
Żołnierskich, stwierdzono 
wręcz, że >,jeśli jakikolwiek 
naród jest utrzymywany w 
granicach danego państwa 
przemocą, jeżeli nie udziela 
mu się prawa, by w swobod­
nym głosowaniu... bez naj­
mniejszego przymusu roz­
strzygał kwestię form swego 
bytu państwowego — to jego 
przyłączenie jest aneks ją, tj. 
zaborem i aktem przemocy”. 
Było sprawą oczywistą- że sło­
wa te odnoszą się zarówno do 
tych narodów, które żyły w 
granicach byłego imperium 
carskiego, jak i do tych, które 
— jak naród polski — znala­
zły się w wyniku działań pier­
wszej wojny światowej' pod 
okupacją niemiecko-austriac- 
ką.

. W. Lenin wraiz z partią bol­
szewików, opowiadając się /.a 
naturalnym prawem Polski do 
niepodległości, już od pierw­
szych dni działań wojennych 
wnikliwie i krytycznie oceniał 
obietnice poszczególnych zabór 
ców w sprawie odbudowy nie­
podległego państwa polskiego. 
Wskazywał zwłaszcza- że wy­
suwane przez rządy wielkich 
mocarstw uwikłanych w woj­
nę hasło niepodległości Polski 
może doprowadzić w najlep­
szym przypadku do powstania 
małego państewka, karłowate­
go tworu, nie będącego w sta­
nie zaspokoić pragnień i słusz­
nych niepodległościowych dą­
żeń Polaków.

Historia przyznała mu rację. 
Dowodzi ona bowiem niezbicie, 
że akt państw centralnych z 
5 listopada 1916 roku, zapew­
niający ogólnikowe utworze­
nie polskiego państewka — 
satelity, zmierzał w rzeczywi­
stości do pozyskania rekruta 
polskiego dla niemieckiej ma­
chiny wojennej. Państwa cen­
tralne. usiłujące przy Pomocy 
polskiej prawicy społecznej 
utworzyć „polski aparat wła­
dzy” w zagarniętej uprzednio 
Kongresówce, zmierzały w is­
tocie Ii tylko do okrojenia ziem 
zaboru rosyjskiego. Prawidło­
wość powyższej ocenv potwier 
dza reakcja rządu carskiego, 
który na akt państw central­
nych oświadczył z cała moca- 
że „Królestwo Polsk/e stanowi 
integralna część cesarstwa ro­
syjskiego”.

Surowej ocenie historii pod­
daną została przez bo^zęwi- 
ków także postawa państw 

Ententy. W praktyce bowiem, 
mimo mglistych zapowiedzi 
utworzenia w przyszłości z 
okrojonych ziem jednego żabo 
ru — państwa polskiego, któ­
rego granic nie ustalono „re­
zerwując sobie jeszcze możli­
wość różnego rodzaju przetar­
gów”, pozostawiały one rządo­
wi carskiemu swobodę regula­
cji rosyjskiej granicy zachod­
niej i zezwalały na traktowa­
nie sprawy polskiej jako „we­
wnętrznego problemu impe­
rium carskiego”.

W tej sytuacji staje się oczy 
wiste, że ^normalne” — jeśli 
można to tak określić — czyli 
nierewolucyjne zakończenie I 
wojny światowej zwycięstwem 
bądź mocarstw zachodnich i 
Rosji, bądź państw central­
nych, oznaczałoby co najwy­
żej przesunięcia granic państw 
zaborczych na ziemiach pol­
skich niepewną perspektywę 
karłowatego „państwa polskie 
go”, z przydzielonym mu więk 
szym lub mniejszym zakre­
sem autonomii.

Dopiero więc zwvcięska re­
wolucja w carskiej Rosji za­
sadniczo zmieniła sytuację i 
stworzyła dla walki wv?.woleń 
czej narodu polskiego nowe, 
sprzyjające warunki. Funda­
mentem jego wolności, jak i 
pozostałych narodów uciska- 
mvch przez carat stała sie De­
klaracja Praw Narodów Rośli 
z 16 listonada 1917 roku. W 
tym drugim z kolei dokumen­
cie, wydanvm w tydzień oo 
Dekrecie o Pokoju, młoda wła 
dza radziecka przyznała naro­
dowi polskiemu pełne prawo 
wyboru własnej’ samodzielnej 
drogj rozwoju, i o to prawo 
walczyła.

Już bowiem w pierwszym 
dniu konferencji brzeskiej, któ 
<ra rozpoczęła się 22 grudnia 
1917 roku, delegacja radziecka 
wysunęła jako platformę dys­
kutowanego właśnie traktatu 
pokoju postulat, aby narodom, 
które orzed wojna nie posia­
dały bytu niepodległościowe­
go, zagwarantować prawo do 
decydowania-o swych losach. 
Konsekwencją te? o stanowis­
ka bvl.a deklaracja rządu ra­
dzieckiego w sorawie granie, 
w tvm zwłaszcza granicv' z 
Polską. „Stare granice byłego 
■imperium rosyjskiego — czy­
tamy w niej — stworzone prze 
mocą przeciwko narodom, a w 
szczególności narodowi pol­
skiemu —• upadły wraz z ca- 
tratem”.

Fakt zrzeczenia się w czasie 
rokowań pokoiowrch w Brześ 
cju praw do Królestwa Pol­

Sprawa przedawnienia zbrodni hitlerowskich

Nadal wyczekujące
stanowisko
Rząd RFN zajmuje wycze­

kujące stanowisko w obecnej 
dyskusji, jaka toczy się w 
kraju na temat uchylenia ter 
minii przedawnienia w odnie­
sieniu do morderstw, co za­
pewniłoby możliwość dalsze­
go ścigania' zbrodni hitlerow­
skich.

Rzecznik rządu RFN. Klaus 
Boelling oświadczył w nie­
dzielę. w odpowiedzi na py­
tanie DPA, iż rząd RFN u- 
stosunkuje się do tego próbie 
mu „w odpowiednim czasie”.

Wypowiedzi czołowych poli­
tyków koalicji rządowej w

skiego stanowfl — jak się to 
wkrótce potwierdziło — decy­
dujący pod względem formal­
no-prawnym moment dla res­
tytucji polskiej państwowości. 
Bowiem ten właśnie krok rzą 
du radzieckiego wywarł decy­
dujący wpływ na sfonmułowa 
nie przez prezydenta Wilsona 
cnanego 13 punktu jego orę­
dzia- postulującego odbudowę 
państwa polskiego.

Rewolucja Październikowa 
zupełnie do nowemu postawi­
ła zatem sprawę polską na 
arenie międzynarodowej, a sta 
jąc się impulsem dla wrzenia 
rewolucyjnego w Niemczech : 
Austro-Węgrzech — jeszcze 
dodatkowo polepszyła warun­
ki dla odrodzenia sie polskiej 
państwowości. Wyjątkowo do­
niosłym przy tym krokiem w 
kierunku torowania drogi na­
rodowi polskiemu do niepodle­
głości był dekret rządu ra­
dzieckiego z 28 sierpnia 1918 
roku o anulowaniu wszystkich 
podpisanych przez carska Ro­
sję traktatów (zawartych 
przez nią w XVIII w. z rząda­
mi Cesarstwa Niemieckiego) 
dotvczącvch rozbiorów Polski. 
Anulowanie traktatów rozbio­
rowych w końcowym etapie 
wojny i uznanie przez rząd ra 
dziecki nie tylko orawa do nie 
podległości, ale i jedności ziem 
polskich przekreślało raz na 
zawsze całą tę „legalistyczną” 
konstrukcję, na mocy której 
Prusy i Austria powoływały 
się na swoje „prawa” do za­
borów. Reszty dopełniła klęs­
ka wojenna państw central­
nych, któ~a — po dokonanej 
już wcześniej likwidacji trze­
ciego państwa ‘ rozbiorowego 
(carskie! Rosił) — otworzyła 
drogę do niepodległości Pol­
ski.

W:ele przyczyn złożyło się 
na to. że władza w niepodle­
głej Polsce w 1918 roku zna­
lazła sie w ręku burżuazji. 
K ruchość jej miedz ywoj en n e- 
go bytowania o~az antyra- 
dzieckość polskiej burżuazji 
przy wzrastającym zagrożeniu 
ze strony hitlerowskich Nie­
miec aktywizowały jednakże 
nadal świadomość szerokich 
mas Dolskiego narodu. Rozwi­
jał się przeto i krystalizował 
zadzierzgnięty w okresie rewo 
•lucyjnych walk sojusz polskie 
go Proletariatu z pierwszym 
na święcie państwem socjalis­
tycznym. Umocnił się on osta­
tecznie w okresie hitlerowskiej 
zawieruchy, stajać się w 1945 
roku podstawą odrodzenia Pol 
ski i jej wyzwolenia społecz­
ne eo.

Dwukrotnie zatem- w ciągu 
-zaledwie 26 lat, Polska odro­
dziła się dzięki tym czynni­
kom sprawczym, które stwo­
rzyła Wielka Socjalistyczną 
Rewolucja Październikowa. W 
1945 roku jednakże siły rewo­
lucyjne narodu polskiego oka­
zały się już na tyle silne. abv 
wprowadzić odrodzona Polskę 
na drogę socjalistycznego roz­
woju.

ANDRZEJ BERNARD

rządu RFN
Bonn wskazują na to, iż SPD 
i FDP nie zajmuj a jednolite­
go stanowiska w kwestii prze­
dawnienia.

Minister sprawiedliwości 
RFN, socjaldemokrata. Hans- 
Jochen Vogel, wypowiedział 
się w poniedziałek za uchyle­
niem terminu przedawnienia 
w odniesieniu do morderstw, 
a tym samym niedopuszcze­
niem do tego, aby — , zgod­
nie z obowiązującym w RFN 
prawem — nastąpiło przedaw 
nienie zbrodni hitlerowskich 
z końcem przyszłego roku.

PAP

Polscy piłkarze rozpoczęli przygotowani;

szy
33-2

do meczu ze Szwajcarią
W środę, 15 listopada polscy pił 

karze rozegrają we W’rocławiu 
mecz eliminacyjny mistrzostw Eu 
ropy ze Szwajcarią. Od dzisiaj 
18 kadrowiczów rozpoczyna we 
Wrocławiu zgrupowanie przed 
tym spotkaniem. Mecz ze Szwaj 
carią będzie dla polskich piłka­
rzy drugim występem w ełinuna 
cjach mistrzostw Europy. Będzie 
to trudna próba — nie chodzi tu 
tylko o wynik, o zwycięstwo. W 
naszej grupie grają silne zespoły, 
łącznie z wicemistrzem świata 
Holandią, która prowadzi w gru 
pie. Mecz ze Szwajcarią będzie 
więc nie tylko grą o punkty w 
eliminacjach, ale także grą o wy 
pracowanie dogodnej pozycji 
orzed przyszłorocznymi snotkania 
mi eliminacyjnymi — z Holandią. 
NRD, a także rewanżami ze Szwaj 
carią i Islandią.

Z informacji dochodzących ze 
Szwajcarii wynika że rywale

Ważne decyzje FIFA zapadną w Madrycie
W dniach 9—13 listopada odbę­

dzie się w Madrycie posiedzenie 
ęomitetu wykonawczego Między­
narodowej Federacji Piłkarskiej 
(FIFA). Najważniejszym punk­
tem porządku obrad będzie Loso­
wanie eliminacji moskiewskich 
igrzysk olimpijskich. Przewidu­
je się też debatę na wciąż nie 
rozwiązany problem zakazu gry 
w rozgrywkach olimpijskich pił­
karzom. którzy uczestniczyli w 
eliminacjach i finale „Mundial- 
78”.

Podczas posiedzenia przedstawio 
nv też zostanie oficjalny bilans

Hokeiści Finlandii
W towarzyskim meczu hokeja 

na lodzie w Villmanstrand. Fin­
landia pokonała Polskę 5:2 (1:1, 
1:0. 3:1).

Dla polskich hokeistów wczoraj 
szy mecz był jednym z ważnych 
sprawdzianów w przygotowaniach

Energetyk dwukrotnie pokonany

Łatwe zwycięstwa siatkarzy Posnanii
W trzeciej rundzie rozgrywek o 

mistrzostwo II ligi bardzo dobrze 
wypadli siatkarze Posnanii, któ­
rzy’ dwukrotnie pokonali na włas­
nym boisku AZS Wrocław 3:1 
(35:5, 13:15, 15:8. 15:3) oraz 3:0 (15:7, 
15:3. 15:11), natomiast występujące 
w tej samej klasie rozgrywkowej 
siatkarki poznańskiego Energety­
ka ' uległy dwukrotnie ŁKS 2:3 
(14:6, 7:15, 15:11, 16:14, 12:15) i 1:3 
(3:15, 10:15, 15:5, 9:15).

Siatkarze Posnanii osłabieni bra 
kiem kontuzjowanego Jackowskie 
go nie mieli najmniejszych kłopo­
tów z pokonaniem AZS. Beniami- 
neK II ligi oprócz dobrych warun 
k< w fizycznych niczym Specjalnie 
nie zaimponował. Dość powiedzieć, 
źe trzeci set pierwszego meczu 
trwał zaledwie 10 min. Szczególnie 
w pojedynku rewanżowym drużyna 
trenera Rychtera zagrała dobrze 
blokiem, a wyróżnili się poznań­

PON1E DZIELNE
Piłkarze Olimpii grajac w Ko­

szalinie z tamtejszą Gwardią od­
nieśli niespodziewane ale w peł 
ni zasłużone zwycięstwo.

Trener zespołu Olimpii — HEN 
RYK CZAPCZYK: Potrzebne oyło 
nam to zwycięstwo w meczu wy 
jazdowym. Pokonaliśmy Gwardię, 
która rzadko przegrywa u siebie. 
Moi podopieczni wreszcie uwierzy 
li w swoje siły. Przekonali się, 
że gra ofensywna jest najlepszą 
receptą na odnoszenie zwycięstw. 
Byłoby ono efektowniejsze, gdy­
by piłkarze Olimpii w pierwszej 
części spotkania wykorzystali 
wszystkie stuprocentowe okazje, 
które stworzyli ood bramką Gwa" 
dii W dogodnych sytuacjach pod 
bramkowych nie popisali się sku 
tecznóścią Gołaszewski, Kołat i 
Kliszkowiak. Sukces nasz jest 
tym cenniejszy, że kószalinianie 
do meczu z nami przygotowywali 
się na specjalnym tygodniowym 
zgrupowaniu w Kołobrzegu.
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znajdują się w dobrej fortni 
najbliższą środę Szwajcarzy ' 
we Włoszech prawdo.pL/jy: ; 
z olimpijską reprezentacja ■ 
kraju. Na mecz ten w roH 
watora wybiera się
Blaut. rnM '

Następne mecze eliminae„ 
Polacy rozegrają w przyszłvt;™s 
ku. Z NRD reprezentacja pJ-' 
gra 18 kwietnia (u siebie) , 
września; z Holandią — 2' m 
(u siebie!) i 17 października"15'’ 
wanże ze Szwajcarią — 12 ’ te; 
nia i Islandia 7 październiki *i-s 
lendarz przyszłorocznych spotk • 
polskich piłkarzy uzupełniała ii 
cze: z Algierią (prawd opodoJ/ 
w Polsce — 21 marca), Węgrami 
4 kwietnia; Belgią. Anglia 
Walią — 6 czerwca; ZSRR Ć 
Rumunią — 29 sierpnia. Nat, 
miast pod koniec bieżącego rok' 
drużyna olimpijska planuje roz 
granie trzech snotkań nodczas „ 
granicznego tournee. (PAP) “ 
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finansowy mistrzostw świata » 
Argentynie.

Wiele miejsca zajmie w dyskusji 
sprawa mistrzostw świata, któ^ 1 
odbędą się w Hiszpanii.' Zda- 
niem komentatorów rozstrzygnę I 
się w Madrycie problem, czy ® 
finałach ,Mundial-82” weźmie 1 
udział 16 zespołów czy 24. Wpraw 
dzie oficjalną decyzję w tej sprs 
wie poznamy dopiero w końcu 
grudnia lub na początku styczni; ”, 
ale właśnie w Madrycie zapadni I 
najważniejsze rozstrzygnięci I 
to i mierze. (PAP)
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pokonali Polaków
do przyszłorocznvch mistrzostw | 
świata w Moskwie, a na lodowis I 
ku w Villmanstrand naprzeciw 
siebie stanęły zespoły które gra­
ją w grupie „A” mistrzostw świa I 
ta. Mecz był ciekawy, obfitował 
w wiele sytuacji podbramkowych.

PAP

scy zawodnicy Biernacik, Damski 
i For osa.

Mimo ogromnej ambicji siatkar­
kom Energetyka nie udało się zdo 
być kolejnych punktów' mistrzow­
skich. Szczęście było blisko wpier 
wszym meczu, kiedy poznarńanki I 
wygrały trzeciego i czwartego se­
ta. W decydującym, piątym secie 
zabrakło już sił- drużyna grała je­
dną szóstką W chwili obecnej atu I 
ty poznańskiego zespołu opierają 
się na atakujących: Śpikowskiej i I 
Kcryczyk oraz coraz lepiej grają- I 
rej zarówno w ataku jak i w ob- I 
ronię Matysiak. Pod nieobecność I 
kontuzjowanej Borowczyk mało I 
doświadczone Gwoździk i Herko- I 
wiak popełniły zbyt dużo błędów | 
w czasie rozegrania, aby nie mia- ! 
łc to wpływu na końcowy wynik I 
spotkań. Łódzka drużyna impono- I 
wała skutecznym atakiem i wart® I 
kami fizycznymi wszystkich za- 1 
wodniezek. (kar)

Szczypiorniści Grunwaldu dwu­
krotnie remisując w meczach

yjazdowych z Koroną Kielce 
pewnilj sobie wysokie trzecie
miejsce na półmetku rozgrywek 
mistrzowskich ekstraklasy.

Trener Grunwaldu — ALEK­
SANDER WIECANOWSKI: 
pierwszym meczu byliśmy bliscy 
zwycięstwa. Tylko bardzo pro­
blematyczny karny podyktowany 
przez sędziego na trzy sekundy 
przed zakończeniem spotkania 
uratował Koronę przed utra‘4 
dwóch punktów. W obu meczacli 
cały zespół nagrał bardzo akty" 
nie w obronie, a indywidualni6 
wysoka formę zademonstrował J- 
Kuleczka — zdobywca 16 bratnes- 
Należy dodać, że w pojedynku re 
wanżowym zawodnik ten --<r^ 
był indywidualnie, a mimo to 20“ 
był sześć bramek dla swojego zt 
społu. (kar)

F. J. Strauss premierem Bawarii
Przewodniczący bawarskiej Unii 

Chrześcijańsko-Społecznej (CSU), 
skrajnie konserwatywny polityk 
Franz Jose.t Strauss, został wybra 
ny w poniedziałeK przez Landtag 
Bawarii większoścą głosów swej 
partii na stanowisko premiera tego 
kraju. Strauss obejmie ten urząd 
po dotychczasowym preftuerze Al­
fonsie Gopplu. Na Straussa odda-: 
ło głosy 125 na 200 obecnych im­
putowanych do Landtagi}, ^trauss 
był jedynym kandydatem na pre­
miera. ' ■ /

W Landtagu Bawarii C,ŚU roz­
porządza 129 mandatami, 'zaś par­
tie — SPD — 65. a FDP — 10. Gło 
sowały one przeciwko kandyda 
turze Straussa.

Fakt, iż Franz Josef Strauss skla 
da swój mandat w Bundestagu i 
że przenosi się z Bonn do Mona­
chium nie pznacza, że wyrzekł 
się on ambicji oddziaływania na 
politykę federalną czy to za po­
średnictwem gremiów' kierowni­
czych opozycyjnych partii CDU i 
CSU, czy też Bundesratu. (PAP)

Konferencja naukowa w Poznaniu

Eksploatacja złóż gazu ziemnego
Intensyfikacja wydobycia ga 

zu zaazotowanego — iegp tran 
zyt i użytkowanie, to temat 
ogólnopolskiej konferencji nau 
kowo-teehnicznej. która rozoo 
częła się wczoraj w Poznaniu. 
Organizatorem tego spotkania 
specjalistów jest Stpwa-rzysze- 
nie Naukowo-Techniczne In-

żynierów i Techników Prze­
mysłu Naftowego. W czasie 
konferencji/omawiane są pro­
blemy zagospodarowania oraz 
racjonalnej eksploatacji no- 
wvch złóż gazu zie/nnego. za­
biegi intensyfikujace wydoby­
cie gazu jtp. . (map)
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Piłka ntóna --------------  
POZNAŃSKA

KLASA WOJEWÓDZKA
Unia — Warta Śiem 1:0
Promień — Przemvsław 1:1
Posnania — Huragan 2:0
Admira-Teletra — Polonia P-ń 1:1 
Olininia II — LZS SrAkołowo 0:2 
Polonia N. Tom. — warta li 0:1 
Stella — LZS Ptaszków© 0:1 
1. Admira-Teletra 12 20:4 31—5

2. Polonia 12 17:7
3. Unia 12 16:8
4. Warta II 12 14:10
5. I.ZS Ptaszkowo 13 14:12
6. LZS Sokołowo 12 13:11
7. Warta Śrem 12 12:12
8. Olimpia II 12 12:12
9. Posnania 12 12:12

10. Polonia N. T. 12 11:13
11. Przemysław 12 10:14
12. I.ZS Ob.jezierze 12 10:14
13. Promień 12 9:15
11. Huragan 12 7:17
15. Stella 12 5:19

14-1 
U-1 
18-1’ 
18-2? 
13-’’
14—32

prawdo.pL/jy


—-Tamową przyjmy 
^“^nej osoby, na sta­
do do 3 razy w ty­
le lub ,-a dobrym wyna 
codr»iu>“ zgłoszenia 

p°-

Sprzedam stół na 24 oso­
by, krzesła, szafy biblio­
teczne i inne. 60-209 Po­
znań, ul. Rutkowskiego 12 
m. 2, tel. 655-82, 74056g
Aloesy lecznicze wysyła 
Kluż 62-080 Tarnowo Pod 
górne, ul. "Piaskowa 6. 

152&p

Sprzedhm nowy kożuch 
damski. Tel. 656-83 godz. 
10—14. 73936g

3-pokojowe, Piła, kwate­
runkowe, nowe budow­
nictwo zamienię na po­
dobne lub spółdzielcze 
Poznaniu. Oferty ,,Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 
69913g.

jnia- ie‘‘ 69454g
sKa.

Kożuch damski i męski. 
* 4edam. Os. Zwycięstwa 
sp^., 70462g3 tn-^3-  
T^dam kożuch damski 
, Pmpgki. Leszno, ul. Grun 

m. 7. 71244g

sprzedam ko- 
£ męski jasny, roz- 
LLr 52, nową czapkę — 
niebieski lis oraz moto- 
Mudce tvp „Ros” z dwo- 

nowymi silnikami tvp 
Moskwa” 500 ccm. Po- 
-ań> wspólna 53 m.^

wózek dziecięcy głęboki, 
snrzedam. Poznań, Sikor­
skiego 34 m. U. "0396g

Kożuch damski, sprzedam. 
Tel 508-74. 70439g

Sprzedam dobre pianino 
Grospietsch”, lornetę 

wojskową (USA), lornet­
kę teatralną, maszynę do 
pisania walizkową, złote 
zegarki damskie, naręcz­
ne (XIX w.) Śniadeckich 
1 m. 7. 70366g

Sprzedam tanio nowe nar 
ty Tel. 20-11-58. 71114g

Kożuch męski, bułgar- 
iki, brązowy, używany roz 
miar 50. sprzedam. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka* 
1J, dla 73667g.

Sprzedam 2 nowe kożu­
chy damskie bułgarskie 
(białe) Poznań — Smocno 
wice, Santocka 27.

70262g

Wzmacniacz 30W i 100 "W 
sprzedam. Kościan, Zielo 
na 9. 70291 g

Kożuch damski sprzedam 
Os. Rzeczypospolitej 82 m 
3. ' 70342g

Pokój panienkom wynaj 
mę. Kmieca 6. 71435g

Małżeństwo członkowie 
SM, poszukuje pokoju, 
mieszkania. Oferty „Pr;- 
704&gG'rUnWaWzka dla

Zamienię M-4 spółdzieL 
cze 3-pokojowe (Rataje) 
na M-6 lub M-5 nowe bu 
downictwo. Oferty „Pra- 
7nó»oPrUnWaldzka 39

Sprzedam konstrukcję tu 
nelu, siatkę parkanowa 
oraz przyczepę campingo 
wą składaną. Wiadomość:" 
tel. Kostrzyn 221 wewn. 
66 godz. 8—15 lub oferty 
..Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 70358g

Mieszkanie M-2 komfor- 
owe zamienię na więk­

sze. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19, dla 73937g.

Sprzedam jamniki długo­
włose po rodzicach meda 
listach. Barbara Krzycz- 
kowska, 64-423 Lubosz.

70365g
Betoniarkę sprzedam. Po 
znań, Złota 17 po godz. 
17. 70304g

Syrenę 105, rocznik 1973, 
sprzedam. Tel. 470-45.

71946g

Fiat 126p, rocznik 1976 
sprzedam tel. 20-59-47.

69997g

Zastawę llOOp, sprzedam. 
Tel. 444-72, po szesnastej. 

7431og

Syrenę R-20 sprzedam, 
rocznik 1974. Śrem, Za­
wadzkiego 6 m. 39. 1525p

Sprzedam Skodę 1000 MB. 
Tel. 20-00-40. 71310g
Sprzedam Syrenę 103. Os.

Czecha 62 m. 8. 71116g

Dnia 5 listopada 1978 roku zmarł

TADEUSZ CIESIELSKI
dyrektor Banku Spółdzielczego w Krobi, za- . 

służony działacz spółdzielczy i społeczny.
Odznaczony: Krzyżem Kawalerskim Orderu
Odrodzenia Polski, Złotym Krzyżem Zasługi,
Medalem 
Działacza

30-lecia PRL, Odznaką Zasłużonego 
Ruchu Spółdzielczego oraz wieloma 

innymi odznaczeniami.

Pogrzeb odbędzie się w dniu 7 listopada 1978
roku o godz. 13.30 na cmentarzu w Krobi.

Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokiego i szcze­
rego współczucia składają

Rada, Zarząd i pracownicy 
Banku Spółdzielczego w Krobi.

74195g

Dnia 4 listopada 1978 r. odszedł od nas nagle 
w 56 roku życia, nasz jedyny, ukochany i nig­
dy niezapomniany syn, brat i wujek

STEFAN MAZUR
W smutku i rozpaczy pogrążone

matka, siostry i rodzina

Poznań, Piątkowo. 74207g

4- Dnia 4 listopada 1978 r. zmarł po krótkiej 
I lecz ciężkiej chorobie, opatrzony Sakramen­
tami św., mój kochany mąż, brat, szwagier 
i wujek

JÓZEF KAMINICZNY
członek ZBoWiD

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 9 bm. o go­
dzinie 11 na cmentarzu górczyńskim.

W smutku pogrążona

Ul. Hetmańska 32 m. 5.
żona z rodziną

74256g

+ Dnia 4 listopada 1978 roku zasnęła w Bogu 
• po długich i ciężkich cierpieniach nasza 
najukochańsza matka, teściowa, babcia, pra­
babcia, siostra, bratowa, szwagierka i ciocia, 
przeżywszy lat 78, śp.

MARIANNA JAŁOSZYŃSKA
z domu Maćkowiak

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 9 bm. 
0 godz. 11 na cmentarzu na Junikowie.

W głębokim smutku pogrążone

dzieci z rodziną
Ul. Dąbrowskiego 66.

Osobnych zawiadomień nie wysyła się.
3892-U3

j- Dnia 5 listopada 1976 r. zmarła nasza naj- 
, ukochańsza i pracowita żona, matka, siostra, 
oaounia, przeżywszy lat 75, śp.

KATARZYNA JASZCZAK
Pogrzeb odbędzie się w środę, 8 bm. o go­

dzinie 9 na Miłostowie.

W głębokim smutku i żalu pogrążona

U1- Dzierżyńskiego 92 m. 6. 74319g

j" Dnia 2 listopada 1978 roku zmarł nagle mój 
kochany mąż, ojciec, teść i dziadek, prze- 

zywszy Jat 61, śp.

LEON NADOLNY
pogrzeb odbędzie się w środę, dnia S bm. 
godz. 12.30 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona

Ul- Kosińskiego g m. 8.
żona z rodziną

3888-U3

Duże cztery pokoje, kom 
fort, garaż zamienię na 
mniejsze, garaż. Tel 22-1827. 6 73426g

M-3 własnościowe sprze­
dam. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 
70308g.

M-3 w Kłecku Wlkp ko- 
ł0 , Gniezna zamienię na 
podobne Gnieźnie lub 
Bydgoszczy. Pniewski, 
Gniezno, ul. 22 Lipca 11 
m. 2 po godz. L6.

70356g
Mieszkanie dwu lub trzy 
pokojowe z przynależno­
ść lami własnościowe w 
starym budownictwie ku 
Pię lub wydzierżawi? 
Oferty „Prasa" Grunwal­
dzka 19 dla 70367g.

Sptzedam w Lesznie 
Wlkp. domek 3 pokoje, 
kuchnią, łazienką, przed­
pokojem, centralne ogrze 
wanie, działka 1.276 m* 
oparkaniona. Murat, 64-100 
Leszno, Kanałowa 10.

1524p

Spawarki transformator© 
we, regulacja płynna 
zgrzewarki do blach, pro 
stowniki różnej mocy 
wykonuję, naprawiam. 
Zakład Elektromeehanicz 
ny, Garczarek, Poznań, 
Krzywa 31, tel. 614-19 

70790g

Układam płytki posadz­
kowe i ścienne. Rogalski, 
Leszno. Chrobrego 6 m. 

'3, tel. 51-38 godz. 20. 
70559g

Odstąpię garaż murowa­
ny ul. Marszałkowska. 
Oferty „Prasa” Grunwal 
dzka 19 dla 69851g.

Uszczelnianie okien, za­
kładanie karniszy i zam­
ków „Czystość” Werner, 
Małeckiego 23. tel. 665-663.

6992 Ig

Pilnie sprzedam pół do­
mu bliźniaczego, nowy, 
komfortowy Puszczyków 
ko, zamienię na M-4 włt 
snościowe Poznaniu. O- 
ferty „Prasa” Grunwal­
dzka 19 dla 70861g.

Wągrowiec — dom wielo 
mieszkaniowy, wolne mie 
sżkanie okazyjnie sprze­
dam Formańska, Poznań. 
Głogowska 98 m. 11 

70290g

Naprawa lodówek. Tel.
20-44-79, Łuczak. 72415g

Garaż ogrzewany do wy­
najęcia. Poznań. Zagono­
wa 21 A (Winogrady) 

69963g

Rencistka pozna starsze­
go pana. Cci matrymo­
nialny. Oferty „Prtsa” 
Grunwaldzka 19 dla 
7O536g.

Sprzedani działkę budów 
laną 2000 m* z budyn­
kiem. W rozliczeniu mie­
szkanie własnościowe 
Gniezno, Chłopska 34.

7025 tg

Sprzedam działkę budów 
laną 630 m«. Os. Plewi- 
ska. Informacje Poznań, 
Podolańska 52 m 7 barak 
4. 70335g

Do wynajęcia dom jed­
norodzinny z garażem na 
2 lata w Poznaniu. Ofer­
ty „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 70271g.

Sprzedam damek jednoro 
dzinny w Poznaniu. Po­
trzebne mieszkanie. Ofer 
ty „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 69987g.

Sprzedam działkę budów 
laną 1000 m* — Górczyn. 
Oferty „Prasa” Grunwal 
dzka 19 dla 70270g.

Dnia 5 listopada 1978 r. zmarł nagle w wieku 
67 lat nasz najdroższy mąż, ojciec, teść i dzia­
dek, śp.

TADEUSZ CIESIELSKI
dyrektor Banku Spółdzielczego.

Pogrzeb odbędaie się we 
dżinie 13.30 w Krobi.

W głębokim
K O

Krobia, uł. Kobylińska 19.

wtorek. 7 bm. o go-

smutku
DŻIN

pogrążona

T4160g

Dnia 30 października — 
prawdopodobnie w okoli 
cy cmentarza junikow- 
skiego. zgubiono obrącz­
kę ślubną. Na obrączce 
wygrawerowane są inlcja 
ły i data. Uczciwego zna 
lazcę proszę o zwrot za 
wynagrodzeniem. Wiado­
mość: tel. 595-77. 74155g

Zgubiono bilet roczny 
Zespołu Szkół Zawodo­
wych w Pleszewie nr 5431 
Waldemar Wrzesiński,
Czarnuszka, 63-332 Sośni­
ca. 1527p

Od 7 listopada usługowe 
szycie spódnic i spodni 
fiamskich. Wiśniewska, Os 
Czecha 30 m. 7. 
w godz. 12—17.

Czynne 
73969g

§. + p.
HENRYK KUCZKOWSKI

w 46 
szedł 
roku 
życia,

roku życia, po ciężkich cierpieniach od-
w Bogu na zawsze, dnia 3 listopada 1978 
mój najukochańszy mąż, podpora

i kuzyn.
nasz najdroższy brat, szwagier,

mego 
wujek

Msza św. odprawiona zostanie w środę, _ _  
o godz. 17 w kośteiele Sw. Trójcy na Dębcu,

8 bm.

uroczystości żałobne w czwartek, 9 bm. o go­
dzinie 12.30 na cmentarzu janikowskim.

Pogrążone w żałobie

żona i rodzina
74301 g

aa

tDnia 3 listopada 1978 roku zmarł przeżyw­
szy lat 59 mój kochany brat, wujek, szwa­

gier, śp.

KAZIMIERZ ŁADNIAK
Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 9 bm. 

o godz. 13.40 na cmentarzu janikowskim.

W smutku pogrążony

Ul. Garbary 44 m. 9.
brat z żoną i córką

3891-U3

tDnia 5 listopada 1978 r. zmarła, opatrzona
Sakramentami św., w wieku 71 lat nasza 

najdroższa i niezapomniana mama, teściowa, 
siostra, szwagierka, ciocia, żona, babcia i pra­
babcia, śp.

MARIA GRAJCZAK
primo voto Wojtczak

Pogrzeb odbędzie się 
dżinie 11 na cmentarzu

w środę, 8 bm. o go- 
górczyńskim.

W żalu pogrążona

Winogrady 118. 74255g

4. Dnia 5 listopada 1978 r. odeszła od nas na 
T zawsze w 80 roku życia, opatrzona Sakra­
mentami św., nasza najukochańsza żona, mat­
ka, teściowa, siostra, szwagierka, babcia, pra­
babcia i ciocia, śp.

FRANCISZKA HOJNA
z domu Kowalska

Parkiety bezpyłowo cykli 
nuje, lakieruje Zakład 
Usługowy, Zygmunt Koe­
nig. tel. 647-79 . 7277lg

Cyklinowanie, lakierowa­
nie parkietów. Dombka, 
tel. 536-70, dawniej Misiu 
rewicz. 73733g

Wypożyczalnia sukien, we 
lonów, nakryć do chrztu. 
Poznańska 44. Swoboda. 

73499g

Odstąpię garaż, tel. 436-19.
7054 3g

Poszukuję stałych do­
stawców. warzyw, owo­
ców, kwiatów, pieczarek 
i jaj. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzką! 19 dla 
70552g.

Kto podejmie się prze­
niesienia kiosku. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 69729g.

Pieczątki 
terminie 
burski, 
ka 32.

wykonuję w 
2-dniowym. Cy- 

Poznań, Strze’ec 
70705g

j. Dnia 5 listopada 1978 r. zakończyła swój pra- 
• cowity żywot przeżywszy 69 lat moja żona, 
siostra, bratowa, szwagierka i ciocia, śp.

MARIA CZAJKA
z Szelągów

Pogrzeb odbędzie się w środę, 8 
dżinie 11 w Rąbiniu.

Pogrążona w
RODZI

Donatowo.

ban. o go-

smutku

741.69g

Kawaler, technik 3®-let­
ni wzrost 177 pozna pa­
nią do lat 30. Zdjęcia mi 
le widziane. Zapewniam 
zwrot i dyskrecje. Cel 
mt trymomialny. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 70457g.

Wdowiec, 60-letni, eme­
ryt pozna panią z mie­
szkaniem do lat 60. Cel 
matrymonialny. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 70464g.

Proszę panią, która pro­
ponowała mi spotkanie 
24 lipca w „Hajduczku” 
o skontaktowanie się. 
Cel matrymonialny. Ofer 
ty „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 70507g.

Pan 30-letni wzrost 165 
pozna panią do lat 30. 
■Zdjęcia mile widziane. 
Zwrot i dyskrecje zapew 
niam. Cel matrymonial­
ny. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 70456g.

Kawaler, ogrodnik 39-let 
ni pozna panią w celu 
matrymonialnynr. Zdję­
cia mile widziane, dys­
krecja zapewniona. Ofer 
ty „Prasa” Grunwaldzki' 
19 dla 7O598.g.

PAŃSTWOWY SZPITAL KLINICZNY NR 5 
w Poznaniu, ul. Szpitalna 27/33, telefon: 408-61, 
zatrudni zaraz pracowników w nastę­
pujących zawodach:

— SALOWA,
— SZATNIARKA,
— PALACZ KOTŁOWY,
— POMOCE KUCHENNE,
— STOLARZ,
— PRACOWNIK OBSŁUGI.
Warunki pracy i płacy do omówienia w Dzia­

le Służb Pracowniczych. 3675-K1

SPÓŁDZIELNIA INWALIDÓW „ZJEDNO­
CZENIE” w Poznaniu, ul. Żeromskiego 1.3/15 
ogłasza

PRZETARG NIEOGRANICZONY ną wy-

Ul M. Wicherkiewicz 8.

czym oraz

Ul. Forteozna 31.

STANISŁAW WIŚNIEWSKI

W smutku pogrążona

żona

Ul. Bystra 16 m. 1.

Msza św. 
w kościele

Pogrzeb odbędzie się 
dzinei 14 na cmentarzu

w środę, 8 bm. o go- 
przy ul. Lutyckiej.

mąż z córeczką i rodzina

dziećmi i rodziną

Prosimy o naeskładanie kondolencji.
3887-U3

Krzyżem Kawalerskim Orderu Od­
rodzenia Polski.

odprawiona zrastanie 7 listopada br. 
parafialnym na Starołęce o godz. 15,

po czym nastąpi pogrzeb.
W smutku pogrążona

W głębokim smutku pogrążeni

74175g

74202g

teść, szwagier, dziadek

Dnia 4 Listopada 1978 r. zmarł w wieku 65 lat 
po długich i ciężkich cierpieniach najdroż-

szy mąż, ojciec, brat, 
i wujek, śp.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 8 bm 
o godz. 15.30 na cmentarzu parafialnym na Sta- 
rołęce.

+ Dnia 3 listopada 1978 r„ zmarła, opatrzona 
T Sakramentami św„ przeżywszy lat 30 moja 
najdroższa żona, kochana mamusia, córka, sio­
stra, szwagierka, siostrzenica i kuzynka

Msza św. żałobna odprawiona zostanie w śro­
dę. 8 bm o godz. 13 w kościele Sw. Ducha, po 
czym pogrzeb o godz. 14 na cmentarzu komu­
nalnym Śrem - Helenki.

W smutku pogrążony

mąż z rodziną

74253g

t W dniu 4 listopada 1978 r. zmarł mój ko­
chany mąż. najdroższy ojciec, teść, dziadek 

i pradziadek, śp.

STEFAN OSSOWSKI
Pogrzeb odbędzie się w środę. 8 bm. o go­

dzinie 13 na cmentarzu na Miłostowie.
W smutku pogrążona

żona z rodziną
74238g

ELŻBIETA
z domu

IZDEBNA
Popiela

I konanie remontu kapitalnego kotła wyso­
koprężnego typu Sop-25.

Zakres prac obejmuje wymianę opłomek 
i remont wyposażenia kotła.

Całość prac należy wykonać w terminie do 
30 czerwca 1979 r.

Wszelkich informacji w przedmiotowej spra­
wie udzieli Dział Gł. Mechanika.

Oferty należy składać w Sp-ni w ciągu 14 
dni od daty ukazania się ogłoszenia.

Otwórcie ofert nastąpi w 15 dniu po ogło­
szeniu przetargu.

Do składania ofert zaprasza się przedsię­
biorstwa państwowe, spółdzielcze i prywatne.

Zarząd Spółdzielni zastrzega sobie prawo 
dowolnego wyboru oferenta oraz unieważnie­
nie przetargu bez podania przyczyn. 3498-K1

____ _________ ___

tDnia 4 listopada 1973 r. zmarła nagle moja 
kochana żona, nasza najdroższa mamusia, 

teściowa, siostra i babunia, śp.

STEFANIA WENDLANDT
\ z domu Szymańska

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 8 listopa­
da 1978 r. o godzinie 12 na cmentarzu na Miło­
stowie.

a. Dnia 4 listopada 1976 r. zmarł nagle prze- 
I żywszy lat 79 nasz drogi i troskliwy ojciec, 
brat, teść, dziadek i wujek, śp.

WACŁAW MELZER
emeryt PKP

odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstań-

tDnia 4 listopada 1978 r. zmarł w wieku 75 lat 
drogi mąż, ojciec, teść i dziadek, śp.

ANTONI PIDUCH
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia I bm.

o godz. 11 na cmentarzu miłostowskim.

W głębokim smutku pogrążona

żona z dziećmi i rodziną

Ul. Polanka 1 m. 6. 3686-U3

u. Dnia 2 listopada 1978 r. zmarł w wieku 
I 77 lat mój najdroższy mąż, nasz kochany 
ojciec, teść i dziadek, śp.

W żalu pogrążony

mąż z dziećmi i rodziną

Prosimy o nieskładanie kondolencji.

Ul. Kwiatowa 5 m. 16. 3882-U3 |
^■■■■■BBMaEMBnnaEBnHacBaBBSBBGBBHBKnuas&aas.

tDnia 3 listopada 1976 r. zmarła nagle w wie­
ku 61 lat moja kochana żona, śp.

STEFANIA NOWAKOWSKA
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 8 bm. 

o godz. 14 na cmentarzu miłostowskim.
Strapiony

mąż z rodziną
Ul. Rybaki 10 m. 3. 3&85-U3

tDnia 5 listopada 1976 roku zmarła, opatrzo­
na Sakramentami św., nasza kochana mat­

ka, teściowa, babcia i prababcia, przeżywszy 1 
H lat 87, śp.

MARIANNA MAKOWSKA
z domu Gierka

Msza św. żałobna zostanie odprawiona w śro­
dę, dnia 8 bm. o godz. 8.30 w kościele św. Jana 
Vianney na Sołaczu, a uroczystości pogrzebo­
we tego samego dnia o godz. 14 przy ul. Luty­
ckiej.

W smutku pogrążeni 

syn, synowa i rodzina

Ul. Nad Wierzbakiem 18 m. 14 . 3889-U3
SBBMBBBBMMBaOBMaBaHia8SKiWESSSaSKSSKa39aSS3a9aEBB!&

tDnia 2 listopada 1978 roku zmarł nagle prze­
żywszy lat 68, śp.

KASPER JARCZYNSKI
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 8 bm. 

o godz. 14.15 na cmentarzu na Junikowie.

W smutku pogrążona
RODZINA

Ul Polna 25 m. 23. 3890-U3

KAZIMIERZ SŁOMKO
Pogrzeb odbędzie się w środę, 8 listopada 

br. o godzinie 15.25 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku pogrążona

Prosimy o nieeskładanie kondolencji.
3884-U3

tDnia 4 listopada 1978 r zasnęła w Bogu na­
sza ukochana siostra i ciocia, śp.

JADWIGA ZDROJEWSKA
z domu Szymańska

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 9 li­
stopada 1976 r. o godzinie 13.05 na cmentarzu 
junikowskim.

W smutku pogrążona

RODZINA
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Wtorek

Słońce: 6.58—16.14

Antoniego

t remy
OPERA — g. 13 „Chowańszczyz- 

na”,
MUZYCZNY — g. 13 ..Wiedeńska 

krew”.
POLSKI — g. 19 Wściekłe pie­

niądze”.
NOWY — g. 19 „Łaźnia”.
LALKI I AKTORA — g. 17

•.Tygrysek”,

f KINA ,

Jeszcze raz o „korkach44 w komunikacji miejskiej 

Tramwaje nie będą wyczekiwały 
przed sygnalizacją świetlną?

’ Wtorek, 7 )n

Wystawa w Szreniawie

60 lat polskiego rolnictwa

KDF MUZA — g. 12 „Dopóki bi- 
je zegar” (radź. b. o.), g. 15. 17.30 
„Step” cz. I i II (radź. 12 1.). g. 20 
DKF „Kamera” (s. zamkn.). ;

KDF PAŁACOWE — g. 15 ..Opo­
wieść o. prawdziwym człowieku” 
(radź. b. o.), g. 17. 19.30 DKF.

APOLLO — g. 9, 12.30 — s. 
zamkn., g. 15. 17.30 . 20 „Knajpa na 
Fietnickiej” (radź. 15 1.).

BAŁTYK — g. 10. 20.15 „San ' 
Babila. godzina 20” (wł. 18 1.).
g. 12. 14. 16, 18. „HaUo Szpicbród- i 
ka” (poi. 15 1.)

GONG — g. 16, 18 „Staroświecki k 
dramat” (radź. 12 1.), g. io. 12, 20 8 
„Gdziekolwiek jesteś Panie Pre- p 
zydencie” (poi. 12 1.).

GWIAZDA — g. 9. 12. 15. 19 30 
„Płonący wieżowiec” (amer. 15 1.). 
g. 18 „Biały Murzyn” (poi, 12 1.).

JAGIELLONKA — g, 15 „Sześć 
niedźwiedzi i clown Cebulka” 
(czech. b. o). g. 17, 19.30 „Ebirah. 
potwór z głębin” (jap. 12 1.).

KOSMOS — g. 17.30. 20 „Mecani- 
ca national” (meks. 18 1.).

MALTA — g 16. 18. 20 „Wdo­
wieństwo Karoliny Zasler” (jug. 
13 1.).

MINIATURKA — g. 15.30, 17.30 
„Skrzydełko czy nóżka” (fr. b. o.), 
g. 19 30 „Odrażający, brudni, źli” 
(wł. 18 1.). »

OLIMPIA — g. 19.30 „Trzy dni 3 
Kondora” (wł.-amer. 18 1.). S 

. OSIEDLE — g 16. 19 „Roller- K 
coaster” (amer. 15 1.).

PANCERNIAK — g. 17, 19.30 0
„Szósty linca” (radź. b. o.).

RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 15, S 
17. 19 „Mistrz rewolweru” (amer I 
15 1.).

TĘCZA — g. 15.30 „Los człowie- s 
ka” (radź. b. o.), g. 17.30 „Strzały j 
Robin Hooda” (radź, b.o ), g. 19.30 j 
„Na rabunek” (radź. b. o.).

WILDA — g. 10. 12.30. 15.30. 18. 
20.15 „Joseph Andrews” (ang. 15 1).

Zoo (stare) ul. Zwierzyniecka i 
(nowe) ul. Krańcowa od g. 9 do 
zmroku.

Na łamach „Głosu” pisaliśmy przed dwo­
ma miesiącami o coraz częstszych 
„korkach” tramwajowych i powodo­

wanych przez nie zakłóceniach w komunika’ 
cji zb’crtwej. Zastanawialiśmy się, czy moż­
na skutecznie usprawnić kursowanie tramwa­
jów. Od teao czasu nic się nie zmieniło, cze­
go potv lerdzeniem jest poniższe zdjęcie; na­
dal w w.elu punktach ustawiają się, zwłasz­
cza w godzinach nasilonego ruchu, długie 
sznury zielonych wozów.

ranamy do tego tematu, gdyż znalazł sie 
on — m. in. dzięki publikacji „Głosu” — w 
centrum zainteresowania władz miejskich. 
Zamierzenia rozwojowe poznańskiej komuni­
kacji przewidują bowiem uprzywilejowanie 
tram watów które maja być w najbliższych 
latach podstawowym środkiem lokomocji. 
Zlecono wiec przeprowadzenie różnych ba­
dań. k-óiych wyniki maja ułatwić przedsię- 
wziecia. uzdr awiające komunikację.

Specjaliści z Wojewódzkiego Przedsiębior­
stwa Komunikacyjnego oraz Biura Projek- 
tów Budownictwa Komunalnego ustalili, że 
na zmniejszanie się prędkości tramwajów i 
tworzenie sie „korków” głównie wpływają.

A nadmierne zagęszczenie linii. Na kilometr 
trasy przypada 7 pojazdów, podczas gdy sprawna 
jazda może odbywać się tylko przy czterech wo­
zach na kilometr. Dla porównania wskaźnik ten w 
Łodzi wynosi właśnie 4, we Wrocławiu — 4,5 i 
Szczecinie — 5,5;

A nieodpowiednie przygotowanie wielu ulic i 
węzłów k omunikacyjnych do przebiegu linii tram­
wajowych. Większość skrzyżowań ma zbyt małą 
przepustowość. Odnosi się to zwłaszcza do rejonów 
Mostu Teatralnego i Dworcowego;

A hamowanie ruchu tramwajów na najruchliw­
szych skrzyżowaniach przez sygnalizację świetlną, 
która ułatwia jedynie poruszanie się pojazdów, wy 
jeżdżąjących z ulic podporządkowanych;

A niedostatek urządzeń zasilających sieć w 
energię elektryczną. Nie ma się co dziwić częstym 
przerwom w dopływie prądu, skoro obecnie WPK

ma do dyspozycji przynajmniej dwie podstacje za 
mało.

Działania na rzecz usprawnienia komunika 
cji tramwajowej musza przeto koncentrować 
się na tych czterech problemach. Chodzi za- 
rówro o dalekosiężne plany. iak i o konkret­
ne przedsięwzięcia od zaraz. Tylko w ten 
sposóo można będzie w najbliższych latach 
poprawić warunki podróżowania tramwaja­
mi. Jakie są najpilniejsze zadania?

Postanowiono, że systematycznie rozbudo­
wywać sie będzie sieć torowisk. Zmniejszy to 
zagęszczenie tras, a więc powinna zwiększyć 
się szybkość jazdy. Zaczęto od budowy linii 
do najdalej wysuniętych osiedli Rataj. Na­
stępne zadanie to doprowadzenie torowiska 
w pobliże szpitala przy ul. Lutyckiej.

Przy modernizacji ulic i przystosowywaniu 
ich do potrzeb komunikacji masowej wyzna­
czane będą — oczywiście tam gdzie to moż­
liwe — torowiska wydzielone z jezdni. Na 
niektórych skrzyżowaniach ma być sygnaliza 
c.ia. dająca pierwszeństwo tramwajom i au­
tobusom. Dalszym próbom poddane zestana 
wy^z^lone pasv ruchu autobusów i nePe 
indukcyjne wmontowane w torowisko (w mo 
menele najechania na określony punkt 
P”zed skrzyżowaniem, zapala się zielone świa 
tło). Namiastkę tego systemu zastosowano w i 
komunikacji autobusowej na ul. Solnej, a 
w tramwajowej — przed laty u zbiegu ulic 
Marchlewskiego, Strzeleckiej i Bema. W wilki 
były •'adcwalające, ale trzeba udoskonalić to 
rozwiązanie

W WPK analizuje się też możliwości two­
rzenia „pociągów” tramwajowych, złc-żonvch 
z trzech wagonów 105 N (takich, jakie jeżdżą 
np. na linii nr 14 i 22). Zabierają one bowiem 
najw;ęcej pasażerów i sa najszybsze. Pobie­
rają jednak dużo prądu orzy ruszaniu i dla­
tego, oy nie było defektów sieci zasilania,, 
trzeba ja odpowiednio przygotować. Wówczas 
można będzie sprawdzić, czy trzywagonowe 
pojazdy pomogą zlikwidować „korki”, (bop)

6 bm. w Muzeum Rolnictwa 
w Szreniawie pod Poznaniem 
otwarto interesującą wystawę 
retrospektywną „Rolnictwo poi 
skie w latach 1918—1978”. W 
pięciu działach tematycznych 
pokazano stan rolnictwa w 
1918 roku i jego ówczesny 
start, strukturę społeczno- 
agrarną, wyposażenie technicz 
ne, wysiłki na rzecz zniesie­
nia pofeudalnych pozostałości 
(serwitutów), scalanie ziemi, 
etapy realizacji reformy rolnej 
w okresie międzywojennym i 
powojennym. Wśród wielu cie 
kawych dokumentów można 
obejrzeć na wystawie oryginał 
ną stronicę Traktatu Wersal­
skiego, dotyczącą ziem pol­
skich. Zestawy starannie do­
branych dokumentów, fotogra 
fii, książek fachowych, pa­
miątkowych medali i dyplo­
mów rolniczych oraz wykre­
sów ilustrują historię i prze-

Na zdjęciu: ekspozycja 
narzędzi i maszyn rolniczych,

Fot. - R. Królak

miany polskiego rolnictwa: jJ 
go postęp techniczny, organ-, 
zacyjuy, wyniki w zakres^ 
produkcji roślinnej, a zwłasJ 
cza hodowlanej (liczne doW 
menty z Wielkopolski), rod 
wój oświaty rolniczej i og^l 
nej.

Po otwarciu wystawy i sio 
wie wstępnym dyrektora Mu. 
zeum — dr. Henryka Nowat. 
kiego, jej wielkie znaczeni 
dla znajomości historii polskie 
go rolnictwa nodkreślił sekre­
tarz KW PZPR w Poznaniu- 
Czesław Gałgan, dziękując ze- 
spotowi pracowników Mn- 
zeum za przygotowanie wysd 
wy w. ważnym okresie* obchU 
dów 60-lecia odzyskania przed 
Polski niepodległości, (emp) i

SZPITALE: interna, chirurgia, 
okulistyka, neurologia — ul. Wal­
ki Młodych 7; laryngologia — ul. 
Przybyszewskiego 49.

Wojewódzka Stacja Pogotowia 
Ratunkowego w Poznaniu, ul. 
Chełmońskiego 20 — tel. 66-00-66: 
nagłe zachorowania w domu. Do­
rady lekarskie tel. 637-35: wypad-8 
ki uliczne i w miejscach publicz-a 
nych — tel. 999. f

Podstacje: ul. Bukowa 1. teł. g 
22-12-61; Osiedle Piastowskie 18. | 
tel. 722-24; ul. Ugory tel. 205-431;! 
Ul. Kościuszki 103. nagłe zachoro-1 
wania w domu tel 544-44. wypad-! 
ki uliczne i w miejscach publicz- B 
nych tel. 544-46; Luboń, tel. 120-309; u 
Swarzędz, tel. 309 i 544-44

Centralny Ośrodek Informacji ii 
Poznańskiej Służby Zdrowia czyn-i 
ny codziennie — g. 7—12, tel. 989. |

Telefon Zaufania — 988 czynny • 
od g. 15.30—17.30. al. Marcinkow­
skiego — dyżuruje lekarz psychia- [ 
trą. Porady prawne głównie z za - i 
kresu prawa rodzinnego opiekuń­
czego, lecznictwa odwykowego i 
chorób społecznych tel. 522-51 
czynny w wyżej podanych godzi­
nach. W ’ niedziele i święta obie 
placówki czynne cała dobę.

Apteki tylko dyżury nocne: 
Dąbrowskiego 140/142. Główna 92 
Kórnicka 24. Dzierżyńskiego 3’3. « 
Mickiewicza 22. Słowiańska 1 S’a- J 
rołęcka 1. Głogowska 107/109. al 2 
Marcinkowskiego 11 (całą dobę) g

PROGRAM I: 6. Sygnały dnia; 
9.05 Cztery pory roku; 11.25 Nie­
zapomniane stronice — „Noce t 
dnie” — fragm. pow.; 11.35 Czte­
ry pory roku c. d.; 12.25 Mozaika 
polskich melodii; 13 Radziecka mu 
zyka wojskowa; 13.25 Tańce ludo 
we ZSRR; 13.40 Kącik melomana; 
14 Studio Gama (ck. g. 14.05 — in 
formacje dla kierowców); 14.20 
Studio Relaks; 14.25 Studio Gama 
c, d.; 15.05 Korespondencje z za­
granicy; 15.10 Studio Gama c. d. 
(ck. g. 15.45 — inf. dla kierow­
ców); 16 Tu Jedynka; 16.55 Trans­
misja centralnych uroczystości t 
ok. 61 rocznicy Rewolucji Paź­
dziernikowej; 18 Muzyka; 18.33 
Pół wieku polskiej piosenki; 19 15 
Gwiazdy radzieckich estrad; 19.40 
Muzyka jazzowa; 20.05 Konc. ży­
czeń; 21.05 Olimpijski alert mło­
dzieży — Moskwa 80; 21.28 Ulwo 
ry S. Moniuszki; 22.23 Opole ad 
muzycznej antenie; 23 Witą Was 
Polska — magazyn słowno-mu­
zyczny.

WIADOMOŚCI: 0.01. 1, 2, 3, 5, 9, 
10, 11, 12.05, 15, 19, 20, 21, 22.

PROGRAM II: Uwaga: od godz. 
8 — 14.10 przerwa nadajnika UKF 
68.18 MHz; 8. Dialogi i zbliżenia; 
9.30 Moto-sprawy; 9.40 Dla przed­
szkoli: „W spiżarniach ludzi i 
zwierząt” słuch.; 10 „A co a 
Was?”; 10.40 Sprawy codzienne; 
XI Miniatury kompozytorów rosyj 
skich; 11.35 Skrzynka poszukiwa­
nia rodzin PCK; 11.40 Muz. spod 
strzechy; 12.05 Czas dobrych gos­
podarzy; 12.25 „Wieniec mój z dia­
mentów” — fragm. wspomnień W. 
Katajewa; 12.45 Tańce kompozyco 
rów radzieckich; 13 Public, krajo­
wa; 13.10 J. S. Bach: I Sonata 
h-moll na flet i klawesyn; 13.35 
?e wsi i o wsi; 13.50 Radziecka

. uz. operowa; 14.10 Więcej, le- 
<;j nowocześniej; 14.25 Tu Ra-
o Moskwa; 14.45 Muzyką poi- 

iuego baroku; 15.30 Dla dziewcząt

o O PO OBADAMYSwarzędzkie Towarzystwo Kulturalne 
związane z historią miasta

W maju z inicjatywy miłośni­
ków Swarzędza zostało założone 
Swarzędzkie Towarzystwo Kultu­
ralne. Jest ono członkiem Wielko 
polskiego Towarzystwa Kultural­
nego w Poznaniu.

Z rozmowy z mgr. Adamem 
Dytkiewiczem (kronikarzem mia­
sta i gminy Swarzędz) dowiedzie­
liśmy się, że od maja zbierane są 
materiały regionalne dotyczące 
Swarzędza. Również dzięki inicja­
tywie członków towarzystwa 
(zrzesza ono 30 osób) w szkołach 
Swarzędzkich coraz częściej wy­
korzystuje się regionalne treści w 
takich przedmiotach, jak historia, 
biologia, geografia, w szkole Pod 
stawowej nr 2 zorganizowano iz­
bę pamięci narodowej. Tutaj też 
w związku z 60 rocznicą Powsta­
nia Wielkopolskiego zbiera się pa 
miątki o powstańcach i ich ro­
dzinach, aby całość pokazać zwie 
dzającym na wystawie w Miej­
skim Ośrodku Kultury, której ot­
warcie odbędzie się 27 grudnia br.

i chłopców; 16.10 D. Szostakowicz: 
VI Symfonia h-moll o-p. 54; 16.40 
Magazyn infcrmac.; 16.50 Radio- 
e^press; 17 Operetka, jej twórcy 
i wykonawcy; 17.20 „Cztery dni, 
które wstrząsnęły Lublinem” aud. 
dok.; 18 Amatorskie zespoły przed 
mikrofonem; 18.25 Plebiscyt Stu­
dia „Gama”; 18.40 Krajobrazy;
19 Konc. wiaczorny; 19.40 Dom i 
rny; 20 Redakcyjne Forum; 20.20 
Muzyka A. Skriabina; 21.40 D. 
Szostakowicz: Cztery utwory z 
cyklu: „1(| poematów na chór a 
capella”; 22 Tygodnik Kultural­
ny-, 22.40 Konc. z nagrań WOS 
PRiTV w Katowicach; 23.35 
Co słychać w święcie; 23.40 Muzy­
ka.

WIADOMOŚCI: 4.30, 5.30, 6.30,
7.30, 8.30, 11.30, 13.30, 18.30, 21.30, 
23.30.

PROGRAM III — Uwaga! Od 
godz. 8 do 14 przerwa konserwa­
cyjna; 14 Krajc-braz Polski w mu 
■zyce; 15.05 Z kompozytorskiej te­
ki Jacka Mikuły; 15.40 zagubiona 
melodia; 16 Rep. pt. „Uzasadnienie 

i połączone zostanie ze spotka­
niem z powstańcami.

Swarzędzkie Towarzystwo Kul­
turalne, którego prezesem jest Ja 
rosław Mrula, dyrektor Szkoły 
Podstawowej nr 1, sprawuje też 
opiekę nad zabytkami, zbiera in­
formacje o sławnych ludziach 
związanych niegdyś z tym mias­
tem, przygotowuje tablice pamiąt 
kowe. Obecnie trwa praca nad 
tablicą poświęconą Paulinie Wil- 
końskiej — literatce urodzonej w 
tym mieście. Podobne tablice prze 
znacza się dla drukarza-noligrafa 
— Franciszka Elsnera, śpiewaka — 
Stanisława Łozy i nauczyciela re- 
wolucjonisty — Konrada Latano- 
wicza.

Adam Dytkiewicz przygotowuje 
do druku monografię rzeki Cybi- 
ny (praca traktuje m. in. o spo­
sobach oczyszczania jej wody), 
STK zamierza zorganizować sesję 
naukową o ziemi swarzędzkiej z 
udziałem profesorów Uniwersyte­
tu im. Adama Mickiewicza w Po­
znaniu. (kal) 

wyroku”; 16.20 Muzykobranie;
16.45 Nasz rok 78; 17.05 Muz. pocz­
ta UKF; 17.40 Bielszy odcień blu­
esa; 18.10 Polityka dla wszystkich; 
13.25 Czas relaksu; 19 Złote płyty;
19.35 Opera Borodina „Kniaź 
Igor”; 19.50 „Z plemienia cedru” 
— ode. pow.; 20 Antologia piosen 
ki franc.; 20.30 Pamiętniki — M. 
Łyskanowski; 20.45 Wieczór bal­
lad i romansów; 21.15 Konsonanse 
i dysonanse — magazyn; 22.08 
Śpiewa A. Pugaczowa; 22.15 Pow. 
w wyd. dżw. — J. Iwaszkiewicz: 
„Pasje błędomierskie”; 22.45 Pio 
senki-bajki; 23 „Obłok w spod­
niach” fragm. poematu Wł. Maja­
kowskiego; 23.05 Między dniem, a 
snem.

Wiadomości: 6.15, 7, 15, 17, 19.30, 
22. 0.59.

PROGRAM IV — Uwaga! Od 
godz. 8 do 13.15 przerwa konserwa 
cyjna; 7.30 Grają i śpiewają soli­
ści i zespoły Związku Radzieckie­
go; 13.15 Rosyjskie pieśni śpiewa 
Chór PRiTV; 13.30 Tu Studio Ste 
reo (ogólnopolskie); 15.05 „Maty­

K. M., Poznań. — Niestety, nie 
wiemy. Może poskutkować wpi­
sanie odpowiedniej uwagi w skle 
powych książkach skarg i wnios­
ków. (3079)

Szkolne OHP

Nie tylko tam, 
tokarze i

T edną z form działalności 
Ochotniczych Hufców 

Pracy są tak ziwane hufce śród 
roczne, które tworzy mło-dzież 
szikół ponadipodstawowych. Ta 
kie OHP organizowane są prze 
de wszystkim tam, gdzie wy­
stępuje stały niedobór niewy­
kwalifikowanych pracowni­
ków. Młodzi z tvch hufców 
pracują we wszystkich dzie­
dzinach gosipodarki, a także n.a 
rzecz swych szkół lub miast.

siakowie”; 15.40 Książki, do któ­
rych wracamy — „Dom nad łąka­
mi” Z. Nałkowskiej; 16.05 „Wszech 
nica rodzinna”; 16.25 Rozmowy o 
sprawach rolnictwa; 16.40 Z cy­
klu: „Postawy i działanie”; 16.50 
Radioexpress; 17 Gra ork. W. Lud 
wikowskiego; 17J.5 Aud. spoi.; 17.25 
„W muzycznym Poznaniu”; 17.45 
„Przechadzki po Poznaniu”: 18.10 
Śpiewa Chór Chłopięcy pod dyr. 
J. Kurczewskiego; 18.25 „Narodzi­
ny niepodległej”; 19.15 J. angielski; 
19.30 Transm. z salt Filharmonii 
Narodowej recitalu S. Neuhausa; 
20.30 „Dwa brzegi rzeki” — fragm. 
prozy E. Kucharskiego (w przer­
wie konc.); 20.40 D.c. transm.; 21.30 
Gra kwartet smyczkowy „Lands- 
downe”; 21.50 Osobowość jako sy­
stem regulacji postaw; 22.10 M. 
Musorgski: pieśń ,.Hopak”; 22.15 
„Polacy u boku Lenina”; 22.35 
R-T Szikoła Średnia dla Pracują­
cych — Historia — sem. Hi — 
„Dzieci Wrześni”; 22.50 S. Rach­
maninow: Wokaliza op. 84 nr 14.
Wiadomości: 6.40, 15, 16, 22.55.

\ Barwność i temperament „Trakii"
pozdrowieniami w języku polskim przywiezionymi ze
* słonecznej Bułgarii rozpoczął wczoraj swój występ ga- 

; Iowy na scenie Opery Poznańskiej Państwowy Zespół Fol- 
| klorystyczny „Trakia” z Płowdiw.

Zespół ten, działający od 1974 roku, składa się z 75 wyko- 
| nawców — zarazem śpiewaków, tancerzy i instrumentalis-l 

tów. Artyści bułgarscy przedstawili poznańskiej publiczności 
niezwykle zróżnicowany program, składający się z pieśni, 
i tańców z okolic Płowdiw, Rodop oraz Sredniogórza. t

Temperament tancerzy i tancerek, żywość i nieustanna 
zmienność układów tanecznych, wykonywanych przy akom-f
paniamencie zespołu instrumentów ludowych, przeplatana 
niekiedy smętnymi w nastroju pieśniami ludowymi, umoż-J 
1:wiała poznanie różnorodności i bogactwa folkloru bułgar­
skiego. Z tym wszystkim świetnie współgrały przepychem 
i barwnością zmieniające się jak w kalejdoskopie stroje wy­
konawców.

Występ „Trakii” kierowanej przez zasłużonego artystę! 
Bułgarii — Kiriła Dżenewa został nagrodzony gorącymi 
brawami, (kej)

gdzie potrzebni 
ogrodnicy

Zespół Szkół Mechanicznych 
zorganizował 100-osobowy hu­
fiec w Poznańskiej Fabryce 
Łożysk Tocznych, gdzie jest 
stałe zapotrzebowanie na ślu­
sarzy, tokarzy i frezerów. Ze­
spół Szkół Gastronomicznych 
skierował 20 uczennic do Poz­
nańskich Zakładów Koncen­
tratów Spożywczych „Amino”. 
Zesnćł Szikół Spożywczych w 
Poznaniu zorganizował zaś hu­
fiec, pracujący na rzecz mia­

- ——.............. ......... m-.

. TEŁEWIIia H
PROGRAM I: 6 — TTR. RTSS. 

Hodowla zwierząt (sem. i) 
„Wpływ żywienia na wzrost, roz­
wój oraz prodiikcvjność zwierząt”: 
6.30 — TTR. RTSS. Mechanizacja 
rolnictwa (sem 1) ,.Wvbrane wia­
domości o silnikach sna1inowvch”: 
7.55 — Defilada wojskowa z Mo­
skwy — transm. z Moskwv fkol.): 
9.30 — „Lalka” ode 8 ot. „Daniv 
i kobiety” film fab. nrod TP 
(kol ): 13.25 — TTR RTSS Tezvk 
polski (sem.3) Honoriusz Balzac — 
..Ojciec Goriot”: 14 — TTR RT5§. 
Fizyki (sem. 3) — „Indukcja elek­
tromagnetyczna”: 15.30 — Telewi­
zyjny Klub Seniora — spotkanie 
klubowe: 16 — Dziennik (kol.); 
16.10 —f Obiektyw: 16.30 — Dzień 
dobry, tu Telewizja (kol.): 16.55 — 
Transmisja z centralnej uroczy­
stości z okazji 6t-rocznicv Wiel­
kiej Socjalistycznej Rewolucji 
Październikowej: 17.35 — Inter- 
studio: 18.10 — Uroczysty koncert 
z okazji 61 rocznicy Wielkiej So­
cjalistycznej Rewolucji paździer­
nikowej (Moskwa):) 18,50 — Ra­
dzimy rolnikom: 19 — Do­
branoc dla najmłodszych (ko!.): 
19.10 — Siódemka; 19.30 — Wie­

sta, dzielnicy Stare Miasto [ 
oraz przy porządkowaniu Par- : 
ku Przyjaźni na Cytadeli. No | 
100 00-0 (!) złotych oceniono 
wartość prac junaków-z Ze­
społu Szkół Ekonomicznych^! 
Poznaniu przy porządkowaniu | 
szkoły po generalnym rcmon-1 
cie.

Nieliczne te przykłady cało-1 
rocznej pracy OHP do-wodza? t 
że jest ona ze wszech miar p0'| 
żyteeżna. Wychowanie przez! 
prace — to rzecz nadrzędna.! 
Hufce organizowane są wazę- - 
dzie tam, gdzie pomoc mło­
dych - jest bardzo potrzebna. 
Uczą młc-dzież samorządności I 
sama decyduje ona, na co pr^ 
znaczy połowę zapracowany^ 
złotówek, (ask)

czór z dziennikiem (kol.): 2P’ 
— „Dni Turbinów” — radź. W® 
fab.. ode. 1; 21.50 — „Świadków^ 
— program public. (kol.): 22.19 
Wojskowy film dokumentach 
22.30 — Dziennik (kol.).

PROGRAM II: 15.35 — Język aS 
gielski — kurs podsł.. lekcja 
16.05 — Język niemiecki — 
podst., lekcja 6: 16.30 — DZI*’ 
RADZIECKI w TP. w tym: 16^ 
— „Gabinet Lenina na KreniC ' 
16.45 — „Mola sprawa” — f111’ 
fab. cz 1: 16.50 — „Syberia” 
film dokumentalny TV radź.: ń' 
— Klub Korespondentów — r°r, 
mowa o syberyjskim charaktcfZ^ 
17.25 — „Ussuryjski rezerwat”'^ 
film dokumentalny o przymflzic 
Dalekiego Wschodu: 17.35 
„Gimnastyk Nikołaj Andriano* 
— film dokum.: 18 — „Moja spC" 
wa” — film fab.. cz, 1: 19.10 Z" 
Teleskop: 19.30 — Wieczór z 
nikiem (kol.): 20.30 — Klub 
respondentów: 20.10 — ..Rzeka” 
film dokumentalny o Newie: 21 
Klub Korespondentów; 21.05 
„Jesienna arabeska” — procfa 
estradowy TV radź., w 
wystąpią m. in, Pugaczowa. ®‘:' 
czenko. Ponarowska. Zespół P:cS 
ni i Tańca „Bieriozka”: 21.50 
„Moia sprawa” — cz. 2 filmu faB' 
prod. TV radź.


